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Druzgociica kryłyka RzgŁU w Selmie.
Czyżby i nas ciskał los z peku 1871!

Wu-szawa 27. 1. (wl.) (k)
W dalszej dyskusji r.ad budżetem przema­

kał posel Warskl-Warszawski komuuista i o- 
swiadczyl że Stronnictwo iego odrzuca Li/dżet 
rjtady faszystowskiego. W dalszym ciągu 
Pizemówieni? poseł ten protestował przeciw­
ko aresztowaniu posłów i piętnował oszukań­
cza jego zdaniem politykę P. P. S-. która swo­
ich przedstawicieli deleguje do rad- komisji 
I samego rządu, do którego ustos-rakowała się 
rztl< jmo opozycyjnie-

Ldy mówca skończył udczy tywać prze- 
tnówienie. marszałek Rami zwrócił uwagę, że 
Ponieważ wie. iż poseł Warszawski mówi do­
brze. a nawet pięknie po polsku, nie pozwoli 
Pa Przyszłość odczytywać mu przemówień.

Następnie zabrał głos geu. referent Chrze­
ścijańskie] Demokracii poseł Bittner:

..Myliłby sic kt<bv sądził, ł iśiny i rż we­
szli w okres stabilizacji stosunków. Realność 
budżetu 'îaszego zależy od wyników' niezna- 
Jiyclu od tego. aki oęazie urodzaj, jakie mię­
dzynarodowe konjunktury i laką rząd okażr 
sprężystość, i na jakie zagadnienia położy naj- 
^ie :_za wagę Budżet nasz fest wysoki, ee 
Względu na możność płatnicza ludności. Sy­
stem dodatkowy powinien ulec zmian.c i co 
do terminów płatności. ] cc do ciężarów, 
ą z wieszcza powinien być i.mricJsŁonv poda- 
w obrotowy dla drobnych kupców i rzemieśl­
ników Nieproporcjonalny stosunek między do­
wodami z wódki i tytoniu, a innemi źródłami 
dowodzi, taki niekorzystny jest u nas roz vói 
Produkcji-

Co sic tyczy oszczędności, to ć»cjin v tym 
roku nie miał dość czasu na drobiazgowa ina- 
Nze budżi tu f cięższy c öcwiaztk spada na 
•ninktra Karbu dziatama w tej mier» :dy~ 
inne Ministerstwa zawsze liczą się z ter... źc 
Sejm może obniżyć różne pozycje. Specjalną 
uwasz n dery zwrócić na wysokość funduszu 
dyspozycyjnego w bud fecie, która wynos] w 
ton reku lacznlt 20 mil onów. gdv tymczasem 
* rokn ubieg*' n było zaled"’ 12 mUJonów. 
Jeżeli nleótrzymamy wyiaśnieri zadr. będzle- 
■ ty musieli domagać się bjdż-io sl eśleni^, 
tych wszystkich tnnduszów. bądź też bnlże- 
*tla Ich do wysokości z roku poprzedniego.

W ogóle
#te wiemy, do czego Rząd prowadzi nasze 

państwo.
Porównajmy to, co sic dziele u nas. z tem 

00 się działo we Francji po zamachu na Na­
poleona III. Rzcczv dziwny sposób się po­
starzają Napoleon III zaczął, jako rewolu­
cjonista. siedział w więzeinlu. a według okr si­
lenia historyka francuskiego właściwie był 
^antastą powodującym się historycznemi pia­
tami i jakaś wiara we wiasne przeznaczenie 
Nienawidził on parlamentu. Mów:!, że jest kon­
serwatysta i bronił rełigji. porządku il rodź ny. 
Sformował gabinet z ludzi bez dolności puł- 
'sownlcy i generałowie otrzymali uprzywilejo­
wane stanowiska w różnych dykasterjach rzą­
dowych. oprowadził parlament do Tuilierji, 
aby go upokorzyć- Izba data mu szerukii peł­
nomocnictwa. 1 wydal dekret prasowy, który 
oddawał orzeczn!crwo w --prawach prasowych 
Sadom. Te wszystkie stadia I my już przesz­
liśmy. Jakaż czeka nas P zyszlość. iak.e cze­
kają nas wypadki? W r- 1852 i Nap >leon mu­
siał przeprowadzić wybory. Okólnikiem wów- 
cza: polecono władzom rząd >wym. abv oś\kie- 
Oać wyborców. Rożnem: drogami dławiono
stronnictwa rep-blikjriskie _ tak, że Izba skła­
dała się z samych zauszników rządu- Zwy­
cięstwo jednostki naß rarodowościa bvfo zu­
pełne i skończyło sie Sedanem I komuna Pa­
ryska- A trzeba pamiętać, że tam we Franc 
oie było z drugiej stron v tego morza komu­
nistycznego. które z nami sąsiaduje.

Chmury gromadzą się nad PolsŁa
o w tym czasie rząd usTuie rozbl istniejącą 
stronnictwa narodowe i ludo we, widocznie, ab» 
stweTzyć stronnictwo własne z Jak3« a Do­
godzeniem. to widzieliśmy w osłatnlcb wy­
borach. gdzie rząd uzysk t) znlki ma liczbę 
Wosów. a reszta Doszła do komunistów ie 
^Itmv. jakie właściwie sa zamierzenia nasze­
go rządu Jest obowiązkiem premiera wylaś- 
nić. lakle ma zamiary na przyszłość, zwłasz­
cza w opoce, w które] tylko jedność r» idu 
z narodem i wielki entjzjazm całego społe­
czeństwa może nas uratować. Jnz raz poro- 
—linienie Niemiec z Polska ponad głowami 
dynlomacli polskie!. przywiodło kłlsk do 
z^uby a ule widzimy, toby nań usiłował był

przeszkodzi nawet nowej takie! kombinacji. 
Świat powinien sie był dawno dowiedzieć od 
dyplomacji polskiej, że Pomorze t oiąsk tu 
nasza odw.eczna kolebka 1 ni^dy tych krajów 
nie oddamy bez rozlewu krwi. Dopiero po 
ośmiu mlcsiacacb p- min. Zálusk1 wygłosił 
znana mowę. ale przecież poiityha jest sztuka 
Przewidywania i tak rzeczy dawno już jr- 
winny bylv stać. Wśród obecnych war <nkóv' 
polityki zewnętrznej Europa powinna się do­
wiedzieć. że w Polsce paruje jcJność. że nie­
ma walki, między rządem a narodem- Rząd 
powinien wyjaśnić, co znaczy szereg bezpraw­
nych lego czynóy . Możemy stąd zaliczyć o o 
nich sposób « niesienia budżetu, mianowanie 
ministra Miedzińskiego. działalność policii I 
sjjosóú konfiskat prasowych ł ‘.o zawsze pism 
narodowych. Nie dawno skonfiskowano ty­
godnik „Pracownik Polski“ za artykuł posła 
Ełażejewicza w którym pozwolił sobie tylko 
powątpiewać, czy v r 1927 budżet będzie 
zrównoważonym. Chciano zrobić szykanę no­
woroczna Wszystkie pisma miodowe skon­
fiskowano właśnie podczas świąt. Godnym 
potępienia iest fakt konfiskaty pism polskich, 
podczas wyborów na Górnym Śli skn. w nie­
dzielę. kiedy niemieckie pisma nie zostoly 
skonfiskowane. Do tych czynów bezprawnych 
należy

sprawa uwięzienia goueraiuw.
Ge lerał Rrzwafowski. obrońca Lwowa, 

człowiek zasłużony przy budowle Polski, przez 
osiem miesięcy siedzi w wlęzteiilu 1 śledztwo 
dot-n nie zostało ukończo- e. 1 czy nic godzi 
to boleśnie w damę narodowa, że sprawę ge­
nerała Malczewskiego załaty iono tak. że 
chciano z niego zrobić wariata, tytko dlatego, 
żeby .^kręcić de z tej ińeprzylemnei historii-

WtęlkS gmach Rzeczypospolitej, to nie są 
tylko cegiełki (poseł Diibanokdcz: nie inoże 
być za wiele n.epn_wności). które trzymają się 
razem przez mećuaniczne orewo całości, łub 
cement. lecz wiąże go zasada prawa i spra­
wiedliwości. a kopuła tego gmachu jest nie­
podległość jarodu. Jeżeli się burzv te węzły, 
łączące uaróa. może zarysować się jego strop- 
Cały naród zapytuje, na co to się dziele i ku 
czemu służy? I ta izba. która dała rządowi 
an-nesre. jak sie wyraził p. wicepremier, chcia 
łaby przynajmniej z rządem zgody j współdzia­
łania. potrzebuję jeanak odpowiedzi i wyjaś­
nień.

Do tych zarządzei rządu, wymagających 
wyjaśn'eń należy natrzykład dekret, który po- 
zwula na 7 lat przed ukończeniem terminu 
wysługi lat zwolnić wojskowych do emerytu­
ry. Już krążą pogłoski, że około

trzy tysiące jes: takich skazańców.
Czy można prz3*puścić. zęby armja młoda, 

na które] czele stoją generałowie Julami po­
trzebo w a a leszcze dalszego odmłodeeiila? To 
zarządzenie ma charakter czysto poetyczny, 
charakter zemsty politycznej-. fc~ przecież jeże­
li Jest oficer nlewykonywujacy f wych obo­
wiązków. to na podstawie przepisów rračme- 
tykl można go zwolnić z u nîska 1 przer„ eść do 
re; erwy. Armia milczy, ale tpkt dekret ducha 
w nie] nie i odniesie.

Kto widzi niebezpieczeństwo, zagrażająca 
Polsce od wewnątrz i oJ zewnątrz, an va'1 ki 
z rządem nie chce, ale rząd powinien zaprze­
stać raz tei walki, która rozprotókuje społe­
czeństwo i jego sity. R~ad twierdzi, ze Izoa 
nic wykazała programu pozytywnego ale pro- 
gramem tym iest: chcemy mieć poszanowanie 
prawa I chcemy mieć pokój wewnątrl Mę­
czeństwa. Rozumień. że rząd r >że stworzyć 
swoją orgarizacje paityjną. Strzelca, Związek 
Naprawy Rzeczypospolitej, ale to nie powinno 
sie dziać koszien: interesów narodu, (takich 
wyborów, lak w Pruszkowie, lub na Górnym 
Śląsku. ..

Wypowiadamy się pr teJiw wszystkim gwał­
townym zamierzeniom. Nie można powoływać 
się na Mussolinlego. bo jego oka*« ryment rut 
iest jeszcze zakończony. Mv domagamy się 
ewolucyjnego rozwoju w formie zycu pań­
stwowego.

W dziedzinie gospodai» 
ponawiamy te postulaty, które zgłosiliś my ta 
konferencji pracowniczej w Rać-Ie Ministrów. 
1) ńestcjować. ani liberalizmu, ani socja zir , 
lecz stosować zasadv interwL.icjona'irmii pań­
stwowego. dopuszczenie inicjatywy pryo/atnsj 
P'zy walce ze ^uekulacją 1 nadużyciami kapi­
talizmu; 2) walki z drożym, za pomocą ci lo- 
wych 1 dających natychmiastowe dochedy in- 
westeji państwowych I samorządowy h. (Mły­
ny parowe, piekarnie mechaniczne, elewatory,

chłodnie 1 t. p.): 3) uruchouijenia i nadania 
szybszego temp życiu gospodarczemu, zwła­
szcza za pośrednictwem szerokiego zastoso­
wania środków i mobilizacji kapitału. Będzie­
my glosować za budmam, lako za państwową 
koniecznością, ale za funduszem dyspozycyj­
nirm tylko wtetv. gdy rząd złożu Izbie odpo­
wiednie w>jaśnien,a. (Oklaski.)

W •'aiszym ciągu przemawiał Imieniem 
Klubu Lr ralńsklego peseł Wasyńcznk. Zdaniem 
jego równowaga budżetu jest sztuczna, gdyż 
została osiągnięta, tylko, dzięki niepodwyższa- 
nlu płac w Stosunku do drożyzny, i obcięciu 
wydatków na elementarne potrzeby iudnaści. 
Poseł Wasyńczak określił stanowisko obecne­
go rządu, względem Uk.aińców, jako me róż­
niące się w niczem od stanow!ska rządów po­
przednich. Rząd oba\.ia sic przeprowadzenia 
wyboróv.' do samorządów i gmin, wiedząc, że 
na terenie zamieszkałym przez 1 ukraińców, U- 
kraiiicy będą v/ Większości. W końcu mówca 
oświadczył, że Jud ukraiński odmawia rządo­
wi zaufania.

Poseł Jasiński oświadczył, że Klub ka.olic- 
ko-ludowy udzieli rządowi swego poparcia tak 
dla konieczności paňstwovYCh, jak i w dal- 
szvOT dążeniu d i naprawy.

Imienien. N. P. R. posel Miel alak zapowie­
dział. że klub ten ustosunkuje się do budże-ru 
rzeczowo, jako konieczności państwowej, 
nle na jednak zajumia do rządu i lego lolityhL

Od tych, którzy podnieśli miecz na konsty­
tucję npfeży oczekiwać, że będą sprawować 
rządy śmiało i konsekwentnie. Niestety. poszli 
d-egą l.ajmnlejszego oporu ! opcrti nizniu. Prze­
wrót, skierowany ifkonio przeciwko sra wic y 
w praktyce zw 'ócil aie przeciw ‘demokracii i 
wzmógł żywioły zachowawcze- Cbszamlkom 
pozwolił na wywóz zboża za granice, co wy­
wołało wzres* drożyzny. Budżet nie przewidu­
ję zwiększenia zasiłków dla bezrobotnych, co 
iest m*nra lekceważenia klasy robotniczej.

Nad niedolą hurťków oświadczył się jedy­
nie niearesztowanu poseł Sobolewski, zł po­
wiadając. że będzie glosował przeciw budże­
towi.

Pr.;emawi;-H Jeszcze posłiiwre ks. Okoń 
(Radykalne Stron. Ch ap.). Ćwiakowski (mo­
narchista) i ks. Ilkoę (Chliborob). Pierwszy u- 
żywając co drugie słowo 'vyraženia; my chło­
pi radykali zauważył, że „wóz państwowa w 
Polsce, tcczî ł się po drodze socjalizmu, aż do­
szedł do Nieświeża i tan. utknął i przechylił 
sie na pr wo.“ My radjkali chłopscy, byliśmy 
zwolennikami Piłsudskiego leszcze wówczas, 
gdv był on przez rząd Chjmo-Piasta wzgar­
dzony. a dziś, jako jego przyjaciele i obrońcy 
musimy wyrazić żal, że łączy się z garstką 
magiiaterji. Będziemy głosować za budżetem.

Poseł
Ćwiakowski w roli monarchisty 

napadał na Se.m i kon: ytucję: „ślepo a poli­
tyczna stronnictw republikańskich nie chce u- 
inać. że szata ustrojowa, w jaką przystroiła 
nas konstytucja marcowa pęka i rozlatuje się 
na strzępy-“

Nasti pnie poseł Ćwiakowski dawał wska­
zówki. w jaki sposób wyobraża sobie zmianę 
ustroju republikańskiego na moiiarchistyczny. 
przyc^em na żądanie marszałka stwicidził. że 
zmi-uia ta powinna się odbyć w brodze usta­
wodawczej.

Fosel ks. Ilkow oświadczył, że „jesteśmy w 
przededniu nieuniknionej wolny, zwłaszcza, że

Polska stoi na uslugacn ‘ ngb<, 
przyg, lowtjiącei wojnę z Sowietami. Zamiary 
naszego rządu są osłonione zupełną tajemniczo­
ścią. Nie wierzymy w rozwiązanie sprawy a- 
kraińskiej przez Polskę, gdyż rze :z tę załatwia 
trójka Wasilewski. Hojówko . Lowenhe. z, któ­
rzy liczą na to, że się im uda wprowadzić za­
met do obozu ukraińskiego. W końcu mówca 
tr tapcwiedzial głosowanie przeciw budże­
towi.

Ponieważ dyskusja ogólna została wyczer­
pana,

przystąpiono do dyskusji Szczegółowej.
Po zreferowaniu budżem Prezydenta Rze­

czypospolitej pr ;ez posla Śliwińskiego (Stron- 
.ńwtwo Chłopskie), poseł Balin (N. f Ch.) za­
żądał umniejszenia uipi sażenia Prezydenta Rze­
czypospolitej o 120.000 złotych, i skreślenia 1 
miljsna złotych, przeznaczor ych na gabinet 
wojskowy P-ezydcnta.

Budżet Sejmu i Senatu zreferował _ poseł 
Pączef : (P. P. S.). przyczem zaznaczył, że no­
wy Sejm zbierze się już w nowe* sali. której 
bud iwa Wstanie ukończona w bieżącym roku, 
dzięki kredytów i w wyscVoéci 1 500.000 zło- 
*- h.

W dyskusji zabrał głos tylko poseł Baltn, 
wytaczając demagogiczny argument, jakoby 
djety poselskie były za wysokie. Referent 
stwierdził, że djety tc są o wiele niższe, ni" w 
innych parlamentach Europy, za wyjątkiem 
parlamentu włoskiego.

Obszerniejsza dyskusja rozwii: ęia się po 
zreferowaniu budżetu Ministerstwa Spray.1 Za­
granicznych yrzcz posta Dąuskiego (Stron. 
Chłop.), poseł NledzJałkcw dr* IP P S.) wniósł
0 restytucję skreślonych 100.000 zł. a stano­
wisko stałego delegata przy Lidze Narodów, 
motywując to Koniecznością obrony intere­
sów Polski przy tej instytucji.

Poseł Seyda (Z. L. N.) motywował wnio­
sek Związku Ludowo Narokowego o inafod­
noszenie funduszu dysp izycyjnego Minister­
stwa Spraw Zagram gdyż sumy z tego fun­
duszu są używane nie w związku z działal­
nością Ministerstwa, lecz na wewnętrzny pro­
pagandę prasową.

Gospodarka Ministerstwa iest rozrzutpa,
a przerzucanie z jednej placówki dyplo­

matyczne; na drugą jest bezcelowe. Dużo w 
tei dziedzinie dzieje się poza wola samego mi­
nistra, na skutek wol! wyższej. Są to sto­
sunki niezdiowe.

W da'-ozym ciągu jirzeiuówLyiia poseł 
Seyda, zażądał od dyplomacji polskiej zwró­
cenia uwagi na dyplomatyczną ofenzj’we Rze­
szy niemieckiej .skierowaną przeciwko Polsce,
1 propagandę komunistyczną wewnątrz pań­
stwa.

Poseł Bobek (Piast) zarzuca budżetów i 
brak konsekwencji i domagał się obsadzenia 
konsulatów przez osoby', rozumiejące się na 
potrzebach gospodarczych państwa. Mówca 
ten podkreślił, żc
pakt locameńshi powinien być uzupełniony 

paktem wschodnim.
Ostatnie przemówienie wygłosił ‘poseł Reich 

(Kolo Żydowskie), który atakował nasz sojusz 
z Rumunią apelowi I do rządu, by politykę 
zagraniczną, która idzie po linji pokojowej, 
bądź lawiruje raz w prawo, a raz w lewo, 
wre, zcie ustabilizował.

Na tem dyskusję nad budżetem Minister­
stwa Spraw Zagranicznych przerwano.

Następne posiedzenie odbędzie się w piątek 
o godz. 11 przed pohrdni ;m. Na porządek 
dzienny dalsza dobata budżetowa.

• * *
Warszawa 27. 1. wl. (p) W trzecim dniu o- 

gólnej dyskusji nad preliminarzem budżetowym 
potwierdzony został ostateczny fakt, że budżet 
uchwalony został rządowi marszałka Pił­
sudskiego. lec; tylko traktowano ten budżet 
jako konieczność państwową. Z dzisiejszych 
przemówień na pierwsze miejsce wysunęło się 
orzemówlenn poiła Bltnera (Ch. D.), który 
przeprowadził trału - porôv marie pomiędzy 
rządami Napoleona IIL zakończoneml komuną 
a rządami marczalKa Piłsudskiego. Porówna­
nie to wywołało nadzwyczaj silne wraże de w 
Selmie. Zauważyć należy', że przemówienia 
zwolenników ustroju komunii't 'cznego cecho­
wał brak nastroju bojowego. Nareszcie p. Pił­
sudski dowiedział się, kto jest jego nater- 
deczniejszym przyjacielem. Chłopski radykał 
eks-ksiądz Okoń oświadczył, z trybuny, że ja 
uiego premier może liczyć. Szkoda tylko, że 
ks. Okoń od kilku miesięcy chodzi w swym 
klubie w pojedynkę, bo wszyscy jego_ zwolen- 
r*cy przeszli do Stronnictwa Chłopskiego.

Po zakończeniu dyskusji ogólnej przystą­
piono do dyskusji szczegółowej. Przy oma­
wianiu budżetu Ministerstwa Spraw Zagrań, 
rząd prosił Izbę o u droczenie obrad gdyż na 
jutrzejszem posiedzenh ma zabrać głos jeden 
z członków rządu. Czyżby p. wiceorerrLr 
Bartel?

DELEGACJA RUSINÓW U PANA PREZY­
DENTA RZECZYPOSPOLITEJ.

Warszawa. 27. I. (w!.k) Wczoraj Pan Pre­
zydent Rz-czyposo litej przyjął de.cgację ru- 
sinów z Małopolski Wschodniej, która wrę­
czyła mu memoriał, podkreślający charakter 
gospodarczy obecnego ruchu ruskiego w Ma- 
łoDolsce W’schodnîej ogniskującego sie w Rol­
niczym Sojuzie. oraz podnoszący sprawę mie­
nia Narodu.ego Domu i Staurcrpitralnego In­
stytutu w Lwowie.

Pan Prezydent obiecał odnieść sie życzli­
wie do prgedstawicnycn mu postulató’ .
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Na marginesie
budielowei w 2fl3Aam!%

Parlamentarna dyskusja budżetovTa 
Jest pewnego rodzaju spowiedzią rządu, 
w której omawiane su poczynania i skutki 
zarządzeń rządowych z ubiegłego okresu 
budżetowego, oraz piany i zamierzetjia na 
przyszłość. Do te] dyskusji obecnie przy­
stąpił Sejm i całe społeczeństwo śledzi z 
zapai tym tchem przemówień ooszczegól- 
ni’cii mówców i odpowiedzi przedstawi­
cieli władzy państwowej, pragnąc w rej 
dyskusji widzieć obraz odbytci i przyszłej 
pracy państwow o-twórczei

Jak we wszystkich gospodarstwach. 
taK i w gospooarce państ sowej maczelną 
zasadą jest równowaga. Pierwsze pyta­
nie które sie więc nasuwa, uderza odrazu 
w to zagadnienie i żąda odpowiedzi. We­
dług zestawień cyfrowych mamy istotnie 
budżet zrównoważony — a nawet wyka­
zujemy kilkumiljrniową nadwyżkę. Drugie 
pytanie — czy buażet jest realny? czy 
preliminowane dochody wpłyną od preli­
minowanych — również w przedłożeniu 
rządowem jest w sposób zadowalający 
rozwiązane.

Być może. że tak jest i me chcielibyś­
my być fałszywymi prorokami, jednakże 
nie mamy tej niewzruszonej pewności, że 
rzeczywiście budżet jest zrównoważony 
i realny i nasuwa się nam cały szeroj wąt­
pliwości, ktćremi z prostego obowiązku 
bezstronnego informer ania naszych- czy- 
tcinkńw z rimi podzielić się pragniemy. 
Nieraz podnosiliśmy na tern miejscu, że 
znakomita poprawa naszych stosunków 
gospodarczych od czciwca do listopada 
ubiegłego roku była tylko zjawiskiem 
przejściowem wynikiem angielskiego strej 
ku i wzmożonego eksportu naszego węgla, 
k1 yy ożywczo wpłjrął na kształtowanie 
sic naszej ekonomicznej sytuacji. Siła po­
datkowa i nabywcza caiego społeczeń­
stwa wzrosła, dzięki napływającym z eks­
portu dewizom, kurs złotego poprawił się 
i ustabilizował i mimo nadzwyczaj hojnego 
szafowania pieniędzmi, równowaga bud­
żetowa mogła być utrzymana. Niejedno­
krotnie jednak nawoływaliśmy na łamach 
„Rołonji“ do utrzymania trzeźwości do li­
czenia się z tern że stre k angielski skoń­
czyć się musi. że należy z owocami wyso­
kiej kimjunktury-obclioozić sję z pajwjększą 
ostrożnością, że wreszcie j,sr .rzeczą ko 
niecona, wyniki.' tej kpr .ninkturv niçty'ko 
.wyzyskać w zupełności, ale ie utrzymać 
i utrwalić. Niestety wołania nasze pozo­
stał.; głosem wołającego na puszczy 
Dzięki dfcfî wqej politycę sfer rządowyelt 
znacz.ua część rezultatów tej świetnej 
konjunktury pozosta’a niewyzyskaną; 
dostawa wagonów dla eksportu węgla 
była nicudohtą, a czasami wprost roz­
paczliwą; wyóatij na. celę konsumcyjne 
nieraz wprost fantastyczne: nawet Bank 
Polski nie potrafił z wkfcckjej czynności 
na>/cgo biMns« handlowego wyciągnąć 
tych wszystkich korzyści, ażeby zapasy 
dewiz i kruszców dopiowadzić do takiego 
poziomu. któryby mun umożliwił prze­
trwanie ciężkich chwil które nas czekają 
Nie chcemy szerzyć pesymizmu, ale jest 
obowiązkiem naszym przestrzegać przed 
zbyt różowym optymizmem.

Mimo rówmowsjJ budżetowej, mimo 
stabilizacji waluty naszej, minio dobrych 
zbiorów — w zrost drożyzny ciągle portę- 
pujó. fakt źiiamicnny który noże cały, tak 
misternie zrównoważony budżet obalić, 
skoro podniesienie płac roboczy cli i gło­
dowych pensy urzçdn'czych stanie się 
nieuniknioną koniecznością. Zimerzch 
kuiuiiKtury i wyłaniające sic widmo wzro­
stu bezrobocia .a więc konieczność czynie­
nia oud>etowo ti'cprzewidzianych lub 
zwiększonych wydatków na wsparcia dla 
bezrobotnych - to także miecz Dan.oklc- 
sa .ctóry zawisł nad równowagą naszego 
budżetu.

Dobrą koniunkturę znacznie ożywiona 
siła podatkowa i • siła nabywcza naszego 
społeczeństwu, razem z zanikiem konjunk­
tury osłabić musi a właśnie w z.aufan-u 
do tych sił i 'iczemem ra nie można było 
blisko dwum.I ardowe dochody przewi­
dzieć w budżecie.

Wogóle budzę' nasz zbudowany jest na 
kalkulacji, cparnej na dobrej koniunkturze 
i tylko w ten sposób nożna było wynazać 
rachunkowo uietylko równowagę, ale też 
nadwyżkę budżetową.

A jednak mnożą się znaki na niebie i nq( 
■ziemi, wskazujące, że ta kalkulacja nię 
koniecznie musi się okazać niezawodną. 
Stałe zmniejszanie się aktywności naszego 
bilansu handlowego powolny wzrost bez­
robocia i szybki wzrost - drożyzny muszą 
wywołać poważne refleksje na temat real­
ności budżetu którego kardynalnymi prze­
słankami są: ciągle wzrastająca czynność 
bilansu handlowego, staic zmniejszanie ,ię 
liczby bezrobotnych wzrost siły podatko­
wej i nabywczei społeczeństwa oraz sta­
bilizacja waluty przy raczej zniżkowej 
tendencji dolara: a gdv ta przesłanka nic 
dopisze — czy utrzymanie równowagi 
budżetowej nie stanie się kwestią zupełnie

problematyczną — czy . wiedy stabilizacja 
waluty naszej nie znajdzie się pod znakiem 
zapytania?

Nie słyszeliśmy nic o elastyczności na­
szych wydatków, które na wypadok 
zmniejszenia się wpływów do kas pań­
stwowych mogłyby się automatycznie 
kurczyć, ani o elastyczności dochodów, 
które na wypadek zwiększenia się wydat­
ków mogłyby sjxnvodowač zwiększenie 
się tych wpływów". Wiemy, że siła podat­
kowa naszego społeczeństwa znajduje się 
w stadjum maksymalnego napięcia, że 
więcej, niż preliminowane dochody, ze

Bral: nam jasnego i rozumnego planu | 
finasowego i gospodarczego i mimo ró­
wnowagi budżetowe! i stabilizacji waluty
0 istotna} sanacji naszego życia gospodar­
czego nie może być mowy. póki odpowie- 
dz'alne czy nnik rządowe nie wypowiedzą 
głośno i jasno, do czego dążą i zmierzają
1 nie wytkną wyraźnej linji. po jakiej ma 
pójść rozwój naszego żyda gospodar­
czego.

Bez pianu goS|>odarczego nie powin­
niśmy marzyć o odpowiedniej pod każ­
dym względem — tak co do kwoty, jak i 
co do warunków - nożyczce zagranicz­
nej. ho przy hczplanowem życiu z dziś 
na juiro — i równowaga budżetowa i usta­
bilizowana waluta są tylko gmachem na 
piasku budowanym, który silniejszy wiatr 
zmiany k mjanL.ury zdmuchnąć mc że z 
powierzchni. O tern powinni pamiętać

-SflPOMEHfflCl MATOU"
! “d Jat 30 znany jako najskuteczniejsze nacif 

ranie w t.erp.eniach reumatycznych u n
Do nabf-ei- w - ptakach i drogeriach
Wytwórca: Eug* Matula fabr środków Iec7ri 
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społeczeństwa eolskiego n kt nie wyciśnie, nasi parlamentarzyści przy dyskusji bud
chyba gdybyśmy — odstępując od naji­
stotniejszych zasad ebonomji — chcieli 
zniszczyć te resztki majątku narodowego, 
które po klęskach inflacji, waloryzacji i sta­
bilizacji ostać sie potrafiły — a jest kwe­
stią otwar‘3, czy nasze wydatki budżetowe 
w obecnych warunkach mogą ańec znacz­
niejszej redukcji. Znajdujemy sę tak w 
gęstej mgle — i dawna zasada — „jakoś to 
bedzie“ - zdaje się być myślą przewodnią 
naszej polityki gospodarczej.

żetowej i bezwzględnie domagać się od 
resortowych ministrów opracowania i 
przedłożenia odpowiedniego planu gospo- 
daczego, który właściwie ma być trzonem 
całej dyskusji budżetowej i który wyłącz­
nie, może stanowić podstawo, na której 
nu 'żnaby rr^nocząć poważną i odpowie­
dzialną dyskusję 7 kapitalistami yaeranicz- 
iyml na tem?i udzielenia Po’sce odpowie­

dniej ti. tanie5 i długoterminowej no­
życzki.

Jfik to byio z tvm napadem
na Sulejówek?

Warszawa. 27. i. (wł.) (k) Sad okręgo­
wy z nevodu nieiijawnïen'a sprawców 
rzekomego napadu na wilię dzisic*szego

pre njera w Sulejówku w maju zeszłego 
roki1, sprawę umorzył.

Budżet na kowisli senackiej.
Warstwa, 27. 1. (wł.) (k) Dnia 27 

bni. na posiedzeniu przedjjoljdniowern se­
nackiej komisji skarbowo-budżetowej, pod 
przewodnictwem Senatora Adeimana (Ch. 
D.) dokończono dyskusji szczegółowej 
nad budżetem Ministerstwa Rolnictwa. W 
dyskusji c; referent senator Janta-Poł 
czynskl (Ch .N ! wniósł o podwyższenie 
pożyci! na organizację rybactwa o 2C0 0C0 
zł. Pczatem referent domagał s‘ę pod­
niesienia pozycji na unosaźenic admini­
stra ci fpsnwel o 1 mlljon zł.

W loku dalszej dyskusji zgłoszono cały

szereg rezo'ucji wzywający ministra, aby 
przeciwdziałał reglamentacji produkcji i 
zbytu przetworów roirycb wzyv, ajaca 
rząd do wprowadzenia niższych szkól roi 
u czych. dalej ahy administracja lasów 
państwowych, będących w zarządzie róż­
nych ministerstw, przeszła pod zarząd Ml­
ii erstw a Rolnictwa, aby rząd czuwał 
nad ujęciem regulacji wszjstkicń wód. 
orzegów.. bagienj łąk i nieużytków rol­
nych w jednolity system, oraz aby rząd 
nabywał konie wo-skowe wprost od pro­
ducentów.

Min- DobruckS

Przyjazd czterech ministrów 
na Górny SEąsk.

Warszawa 27. 1. wł. (k) Odroczony wy 
jřzd wicepremiera Bartla i min. przemysłu 
ł handlu Kwiatkowskiego na Górny Śląsk 
został zapowiedziany na najbliższą sobotę. 
Ministrowie udadzą się do Katowic, gdzie 
przeprowadzą szereg konferencyj gospo­
darczych.

W tym samym czasie możliwem jest, 
żc udadzą się również na Górny Śląsk mi­
nistrowie Komunikacji Roinocki i Rolnic­
twa Niezabytowski.

KS. PRYMAS U MIN. DOBRUCKÎEOO.
'.Warszawa. 27. 1- A\V. Prymas Polski ks. 

Dr. Hlond złoży! ministrowi oświaty dr. Do- 
bruckiemu dłuższa wizytę.

WYPADEK WICEWOJEWODY.
Warszawa 27. 1. (wik) Wicewojewoda wo- 

łyiiSHi p. Potocki v jechał automobilem pod 
Doc.ag towarowy i poniósł ciężkie obrażenia 
oraz złamania rak.

za 7-mickSaso^ą szkolą powszechną.
POLSKA MA ZA DUŻO INTELIGENCJI?

Warszawa 21. 1. (wł.) (p) Na posie­
dzeniu popołudmnwem komisji skarbowo- 
budżetowej Senaru w dniu 27 bm. pod­
czas dyskusji nad budżetem Min. Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Ppbl. zabrał głos 
mVst-îr oświaty p. Dobrucki ł udzielił wy. 
jaśnień w sprawie przygótowań Jo ustroju 
szkolnego. Stan taktyczny przedstawia się 
następująco:

Wobsc ustawy o 7-1 e i mej szkole po­
wszechnej przez cały czas budowania 

państwa mszegu przygotowywano 7-kla- 
sową szkołę powszechną. Odbywało się 
tû tak^szybko. że dziś mamy okoîo 1.900 
szkół 7-klasowych zupełnie wy budów a- 
liych. Ta szkoła powinna być fundamen­
tem. na którym dSisze szkolnictw o ma być 
budowane. Rozbudowa i złączenie szkół 
powszechnych ze szkolnictwem śreuniem 
dokonywać się ma w (szeregu lat na ca­
łym terenie państwa, á w miarę rozwoju 
z jednej strony szkolnictwa powszechne­
go, a z drugiej odpowiednio przygoto­
wanego materiału nauczycielskiego roz­

budowa ma się odbywać w ten sposób, 
żeby przecnodzenie do szkół zawodowych 
rozmaitych typów odbywało się stale i 
aby warunkiem przyjęciu było ukończenie 
szkoły powszechnej. Szkolnictwo średnie 
powinno być ujete jednolicie a odchylenia 
od jednolitości powinny być wyjątkami. 
Po, ukończeniu szkoły zawodowej przej­
ście na uniwersytet ma być umożliwione 
przez stwarztnie odpowiednich szkół do­
kształcających. Przechodzenie z jednego 
typu szkolr.ictwa do drugiego powinno się 
dokonywać przez zastosowanie odpowied­
niego doboru i wyboru, abv uniknąć Iiy- 
perprodukcii Inteligencji. Teraz kończy 
się akcja przygotowawcza, Ministerstwo 
ustali tezy. kiór : następnie zainteresowa­
nemu nauczycielstwu zostaną przedłożone 
do zacpinjowcma a odbędzie się również 
ogólniejsza ankieta w tej sprawie, zaś póź­
niej sprawa organizacji szkolnictwa zo­
stanie oddana ciałom ustawodawczym. 
Robota jest w pełnym tata.

Sejm oczekuje wyjaśnień
od Ministra Sara w Wojskowych.

Warrzawa. 27, 1. (wł.k) Przewodniczący 
komisji wojskowej w przyszłyrn tygodniu 
zwoła posiedzenie komisi!, na którem przy­
gotowany zostanie projektu ustawy o poborze 
rekruta na rok bieżący, oraz zostaną rozdzie­
lone referaty o trzech dekretach prezydenta 
lîzeczvpospoütej w sprawie uprawnień prezy­
denta. jako zwierzchnika siły zorojnej. o usta­
nowieniu generalnego inspektoraiu sił zbroj­
nych i o komitecie Obrony Państwa.

Nadto będzie rozpatrzony wniosek plenum 
o zabezpieczeniu granic Rzeczypospolitej, w 
którym posłowie ZEN. domagają się. by rząd 
w osobie ministra spraw wojskowycn stanął 
przed Sejmem, w.ględnle kom sia wolskową I 
udzielił wyjaśnieti, co do obecnego stanu bez­
pieczeństwa granic państwa, wobec niemiec­
kich żądań I zakusów.

prośba o wyjaśnienia w tej sprawie. W 
zw:ązkn z tym krok em ambasador fran­
cuski w Warszawie p. Laroche otrzymał 
Dolecenie udzielenia marszałkom] Piłsud­
skiemu wymaganych wyjaśnień i zapew­
nienia go, że tak w Tbędry jak i w Lo­
carno a wreszcie i w Cenewie nte było 
mowy o rewiz'i grarJo Polski.

NIEMA MOWY O REWIZJI GRANIC 
POLSKI.

Berlin 27. 1. wł. (eu) Z Paryża dono­
szą, że w związku z pertraktacjami w 
oprawie rozbrojenia, polski ambasador w 
Paryżu zwrócił się do Quai d'Orsay z

FORTYFIKACJE KRÓLEWCA 
P1ZOSTANA?

Paryż 29. L wł. (en) Międzysojuszniczy 
komitet wojskowy zebrał się w dniu dzi­
siejszym a również w najbliższych dniach 
odbywać będz.e swe posiedzenia. Według 
informacyj ze źródeł niemieckich’ pertrak­
tacje w sprawie ma ter ja‘ów wojennych 
zostały już zupełnie zakończone. W spra­
wie rozbrojenia osiągnięto również poro­
zumienie w tym sensie, że zniesienie 
wszystkich nowych fortyiikacyj, wznie­
sionych do toku 1920 ma być zaniechane 
Niemieccy rzeczoznawcy twierdzą, że for-

ŚMIERTELEY SKCK ZAS \EZONF'jO.
Poznań. 27 1. Del. k.) Na ławic oskarżo­

nych F/uzitań" kicff". Sadu Okręgowego zasiadł 
wczoraj złodziej Marian Sleg, króry został 
skazany wi rekiem sądowym na kilka lat cięż­
kiego więzienia, za szereg popełnionych kra­
dzieży. Gdy wyrok zapadł Sieg zer.wał się % 
ławy i 2anim zdołano się zorientować, wysko­
czył oknem z II pietra i runął na- bruk odno­
sząc szereg powabniejszych obrażeń. Namui- 
miast przywołam, karetkę pogotowia, która 
nieszczęśliwego złodzieja odwiozła do szpitala.

AVE, BRITANIA. MORITURI 
TE SALUT\NT.

Londyn 27. 1. (AW) W porcie Ports­
mouth załadowano w dniu wczorajsżym 
dalsze pułki na okręty z przeznaczeniem 
do Szanghaju. Przy wsiadamu wojska 
na okręty przyszło do scen przyootninaia- 
cych żywo c’asy wielkiej wolny świato­
we!. W porcie zebrał się oibrzymł tłum, 
złożony przewoźnie z kobiet i dzłeci. któ­
re żegnał y przystrojonych kwiatam’ żoł­
nierzy. Kilka kobiet zemdlało.

AMERYKA NIE CHCE SŁYSZEĆ 
O MOSKVV.E

Waszyngton 27. 1. IAW) izba repre teu- 
iamów odrzuciła wniosek posła demokra­
tycznego Guarta. domagającego się zo 

strony rządu amerykańskiego OAtyćluma- 
stoweg) wysłania dyplomatycznego za­
stępcy do Moskwy.

-----o-—
ZNOWU „MARTWY PUNKT".

Berlin 27. 1, wł_. (eu) Pertraktacje w 
sprawie utworzenia _ nowego gabinetu u- 
tkwiły dzisiai wieczór naglę na martwym 
punkcie. Po osiąg \ęciu porozumienia we 
wszystkich sprawach spornych rozbiło się 
porozumienie o kwestję podziału manda­
tów. Pertraktacje zostały na razie prze­
rwane j mają być podjęte ponownie w 
dniu inłr7evs”vm

tyfikaojc w Królewcu noch. Jzą z cza­
sów przed , roku 1920 (?) Z tego sa­
mego źródła donoszą, że porozumienie w 
tej »prawie nastąpi z pewnością chociażby, 
w nocy z 31 stycznia na 1 lutego.

RUCHNA LINJI KALETY — PODZAMCZE 
PRAYVIDLOV.v.

Warszawa. 27 1. (PAT.) W godzinach 
połudn owych przywrócony został normalny 
ruch kolejowy na linji Kalety—Herby- Pod- 
i.amcr.c, który doznał przerwy wskutek wy­
padku na mijance Kuleją. Należy zaznaczyć ze 
truuspo.ły węgla nie doznały wskutek ago 
opóźnienia, gdyż były kicro v ant inne ni linia­
mi. ------o—

BFZROBOCJF WZRASTA.
Warszawa 27. 1. (AW) W ciągu ostat­

niego tygodnia liczba bezrobotnych w 
Warszawie wzrosła o 200 osób do liczby 
1-4.700 osób, wozem inteligencji jest prze­
szło 4 tysiące.

PARCELACJA W ROKU 1928.
Warszav ą, 27 4. (wi.) (k) W Dzienni­

ku Ustaw z dnia 26 bm. ogłoszono rozpo­
rządzenie Rady Min silów o planie parce- 
iacyjnym na rok 1928. Obejmuje ono grun­
ta państwowe i państwowego Banku Rol­
nego: warszawski o':ięg ziemski 10 400
hektarów piotrków- ki 3706 ha, kielecki 
18 400 ha. lubekki 5200 ha. białostocki 5100 
ha. wileński 13000 ha. g,"-odz:eńsk; 7300, 
brzeski 80ó0. łódzki 4000 îwowski 1600, 
katowicki 1901 ha,. poznański bóOO ha„ 
grudziądzki 12700 ha.

Grunty prywatne: warszawski Okręg 
ziemski U 20«) ha motrkowski 4200. k:e- 
lecki 3100. lubelski 11 300. białostocki 3100. 
wileński 10 400, grodzieński 6200. brzeski 
2100. łącki 10 4UD lwowski 11400 krakow 
ski 6200. katowicki 504. poznański 8200 
i grudziądzki 7200 lia.
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ZWOLENNIKAMI ZEPSUCIA P. P. „GLOS PRAWDY“.
Jak trudne i wielce niebezpieczne prze­

bywamy chwile, rzadko kto z szerszych 
™as naszego społeczeństwa to sobie u- 
swiadamia.

Przed kilkoma dniami klub socjalistów 
}■ sejmie wniósł do p. prezesa ministrów 
i ministra oświecenia interpelację w spra­
yte «arony wolności sumienia", domaga­
jąc się cofnięcia rozporządzenia, wydanego 

b. kierów, min. oświecenia p. Bartla, 
które zawiera art. 7 i stwierdza, iż prak- 
tykj religijne mtoozieży należę do calo- 
H nauczania i wychowania religijnego. 
Młodzież szkolna jest obowiązana brać w 
«■cl. idzial.“

Obowiązujące praktyki religijne są na- 
stCD.i)jace:

a) nabożeństwa w niedziele i święta;
b) doroczne trzydniowe rekolekcje;
c) trzykrotna wspólna spowiedź w roku
d) wspólne modlitwy przed lekcjami i 

Po lekcjach.
Według przekonań masońskich naszych 

P P- z lewicy Perlów. Diamandów etc. roz 
Porządrenie to sprzeciwia się zasadom de­
mokracji. Nazywaj? je ro2rporządzeniem 
Policyjnem, paczącem charakter dziecka, 
mającem prowadzić do nieszczerości i cb- 
r,Jdîr i w końcu do sponiewierania samej 
reljgji.

. Co za nadzwyczajna troska tych pa- 
Pow o godność i poszanowanie reiigj i! Są 
to łzy wilka nad zgryzioną owcą!
. Socjaliści krzyczą î domagają sie znie- 

^cnia tego rozporządzenia w ..imię wol- 
n°ści sumienia“.

Debrze byłoby, żeby wszystkie rodzi- 
PY- ojcowie i matki, którym idzie o hogo- 
"PJPe i moralne wychowanie d’ ieef. to so- 

•e .^.Pamiętali, iakîemi drogami chcą so­
cjaliści prowadzić do „ziemskiego raju“.
. Socjaliści bronią wolności, nie chcą się 

Pmzem krępować, chcą mieć wszystkie 
drogi dla siebie otwarte, a szczególnie, 
drogę zeosucia. gdzieby żaden hamulec 
religijny nie mącił rozkoszy zepsucia 

To też v parlamencie niemieckim, kie-

Opłatek w Związku Harcerzy
Piękna uroczystość gwiazdkową połączo­

na •: koli ndc urządzi! hufiec harcerzy w Świę­
tochłowicach.

Y sajf ćwiczeń przy ulicy Wodnei zebrał 
,'s licznie cały hufiec, wraz z rodzinami 
’ rodzeństwem. Po spożyciu podwieczorku 
Prahne wił do zebranych ks. wikary Broy, 
j/ory w gorących słowach powita? gości i har- 
5er?v. Przemawiał jeszcze miejscowy pro- 
“pszcz ks. Otręba- Na uroczystość tą przybyli 
również naczelnik I rzędu Okręgowego p. Mo- 
třs. oraz ławnik Urządu gminnego p Kande-rek.

Na program uroczystości złożyły się de­
klamacje i przedstawienie teatralne.

Cała uroczystość udała się znakomicie.

Skład: J. Wajand, Katowice
ul. Wita Stwosza 6 :: Tel. 1087.

dy głosowano nad wydaniem ustawy prze­
ciwko pornografii, jedni tylko socjaliści od 
głosowania się wstrzymali.

Jaką mielibyśmy młodzież, gdyby po­
zostawiono ją bez nauki rei gji, która ura­
bia, uszlachetnia i podnosi ducha. Ładnie- 
by młodzież nasza wyglądała, gdyby jako 
drogowskaz moralności dla niej miało słu­
żyć socjalistyczne hasło i wedle ich zrozu­
mienia pojęte: „wolność sumienia“.

Sanacyjne pisma, jak np. „Głos Prawdy“ 
wtórują tej akcji antyreligijnej, domagając 
się szkoły demokratycznej, wcinej — od 
rzymszczyzny j chinszczyzny.

Domaga się „Głos Prawdy“ takiej 
wolnej szkoły, któraby w przyszłości 
swoimi wychowankami zwiększała top­
niejące szeregi zepsucia moralnego.

Szeregi takiej młodzieży miałyby w 
przyszłości kontynuować robotę zapocząt­
kowaną przez dzisiejszych sanatorów mo­
ralnych.

Brońmy naszych przekonań, brońmy 
wiary naszych Ojców, bo w niej i przez 
nią nastąpić może naprawa i usunięcie te­
go zła. na które wszyscy dziś narzekamy.

Ber.

Z życia Polaków w Niemczech.
DWA ZJAZDY W BERLINIE. — OGÓLNY ZJAZD MNIEJSZOŚCI POLSKIEJ W 
NIEMCZECH ODBĘDZIE SIĘ W KOŃCU B. R. — „ZWIĄZEK POLAKÓW“ WEŹ­
MIE UDZIAŁ W MAJOWYM ZJEŻDZIE W WARSZAWIE (Zjazd Polaków

granicy).
z za-

W dniu 20 i 21 stycznia odbyły się w 
Berlinie dwa zjazdy, które dla życia 
mniejszości polskiej w Niemczech będą 
miały doniosłe znaczenie. Oba zjazdy bo­
wiem były przeglądem dotychczasowej 
pracy „Związku Polaków“. Uświadomiły 
one kierownictwu tej naczelnej organiza­
cji polskiej dobre i słabe strony wszyst­
kich dotychczasowych poczynań i nakre­
śliły .podstawowe wytyczne na najbliższą 
przyszłość.

Pierwszy zjazd, a raczej konferencja 
(druga i rzędu » wszys+kch kierowników 
biur ,,Z. P. w N.“ ze wszystkich Dzielnic. 
Dzielnicę I. (Górny Śląsk) reprezentował 
p. Szczepaniak. Dzielniej; II. (Berlin i 
Niemcy środkowe) — p. Ledwolorz, Dziel­
nice Ili ÎV 'estfaljç i Nadrenję) — P- Dru- 
karczyk. Dzielnicę IV. (Prusy Wschodnie, 
Powóśle i Warmję) — p. poseł Baczewski, 
Dzielnicę V. (Pogranicze) — p. Maćko- 
wicz. Konferencji przewodniczył Kierow- 
n k Naczelny p. dr. J. Kaczmarek. W toku 
obrad poruszono szereg doniosłych spraw

Wodzowie rewolucji chińskiej.

Od lewej ku prawej: Czang Ko Jao, pomocnik marszałka Wu Pej Fu. Su an 
Czuang Fang, kierownik cpcru przeciwko k mtończykom. Czang Tso Lin. władca 
Chin pólircnych. Lin Chi, najmłodszy chiński generał (kantonczyk). Wu Pei 

Fu, rywał Czang Tso Lina, obecnie słychać o nim naimniej.

technicznych, wew nętrzno-organizacyj- 
nych.

W dniu 21 stycznia od rana do późne­
go wieczora obradowała w pełnym skła­
dzie Rada Naczelna Związku Polaków w 
Niemczech oraz Zarząd Wykonam czy. 
Obecni byli pp. prezes Rady Naczelnej, 
Stanisław hr. Sierakowski, vice-prezes Er. 
Kołpacki z Bochum, ks. poseł Klimas iG. 
Śląsk), ks. dr. Domański (Pogranicze), ks. 
Osiński (Warmja), Rosental (Pogranicze!. 
A. Józefczak, Ą. Paszkowiak (Westfalia), 
Zydor Chełmiński (Berlin), poseł fan Ba- 
czewski (Prusy Wschodnie), Kowalski 
(Berdn), dr. J. Kaczmarek (Charlotten- 
burg).

Wśród omawianych kwestyj na plan 
pierwszy wysunęły się sprawy gospodar­
cze. Szczególnie przedstawiciele ludności 
zasiedziałej na wschodnich terenach po­
granicznych stwierdzili, iż już teraz dają 
się tam odczuwać pierwsze skutki uchwa­
lonego przez parlament Rzeszy t. zw. 
„Sofortpiogrammu“. Wobec powyższego 
Rada Naczelna wypowiedziała się za ko­
niecznością wzmocnienia polsk'ej pracy gó 
spodarczej na tych terenach. Wydział Go­
spodarczy ma w tym celu rozpocząć in­
tensywną pracę. W toku dyskusji, która 
wywiązała się nad sprawozdaniami, wy­
płynęła konieczność, nabyta doświadcze­
niem, przeprowadzenia pewnych reform 
organizacyjnych. W dalszym 'ciągu wy­
sunęła się sprawa ogólnych stosunków 
mniejszości polskiej w Niemczech. Sto­
sunki te tak się przedstawiają, iż uznano 
za potrzebne zrealizowanie planowych po­
stulatów kulturalno-społecznych. W tym 
celu Związek Polaków rzucił hasło poświe 
cenią poszczególnych miesięcy w roku pe­
wnym zagadnieniom podstawowym dla ży- 
c a i rozwoju całej mniejszości polskiej w 
Niemczech. Akcja ta ma zacząć się od 
marca br. I tak miesiąc marzec ma być 
poświęcony — wierze ojców naszych (sto­
warzyszenia religijne), miesiąc kwiecień 
— polskiej młoozieży pozaszkolnej, maj — 
sportowej i t. d.

W związku z przypadaj?''-’, w tuku hie- 
■ącym V rocznicą istnienia Związku Pola­
ków w Niemczech wysunięto pro'ekt urzą­
dzenia w końca br. zjazdu ogólnego mniej­
szości polskiej w Niemczech. 'Z tego po­
wodu odroczono Walne Zebranie Pola­
ków .które według statutu przypada w 
pierwszej połowie roku a odbędzie się 
prawdopodobnie ze względów oszczęd­
nościowych łącznie z projektowanym zja­
zdem. Rada Naczelna postanowiła wziąć 
udział w zjeździe Polaków z zagranicy, 
który ma się odbyć w Warszawie, w 
maju br. Równocześnie przeprowadziła 
podział delegnów z Niemiec na wymie­
niony zjazd. W podziale tym uwzględnio­
ne zostały silniejsze organizacje eolskie w 
Niemczech, a to w ten sposób, iż Związek 
Polaków odstąpił im wieKszą część przy­
padających mandatów. Uwzględnione zo­
stały wszystkie organizacje centralne w 
Niemczech. Przvpuszczać należy, iż na­
stępne posiedzenia Rady Naczelnej od­
będą się w marcu br.

MICHEL ZEVACO.

E'Sjîiy Rycerzyk.
LLE CAPITAN“ *).
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Wreszcie książę Gwizjusz, otrząsnąwszy się 
z przykrego wrażenia, jakie na wszystkich uczyniła 
ta scena, wskazał palcem na Capestanga i rzekł:

— Pozostaje nam dowiedzieć się tylko, co ten 
Pan tu robi?

—- I w jaki sposób się tu mógł dostać? — do­
rzucił książę Kondeusz.

— I w jaki sposób zamierza korzystać z tajem­
nic, których się tu dowiedział, podsłuchując pod 
drzwiami — dodał Cinq-Mars głosem szyderczym.

Gizella zw róciła się ku Capestangowi. W zroz­
paczonych jej oczach płonęła cicha prośba: — 
„Dałam słowo... Wolę umrzeć, niż złamać dane 
słowo! Przebacz mi! Muszę ratować ojca!“

Capestang patrzył w te cudne oczy. Widział 
je tylko przez chwilę na drodze do Meudon w zgieł­
ku i chaosie walki, w błysku broni... Nie|mieli do­
tąd czasu spojrzeć sobie w oczy... A jednaj spojrze­
nia ich rozumiały się, jakby młoda para znała się 
lata całe, od dzieciństwa,.. Ich ruchy, ich zachowa­
nie się, ich spojrzenia — wszystko to przemawiało 
językiem, który jedynie miłość rozumie.

Capestang pod szedł do księcia d* Angouleme i 
Pochylił się w ukłonie. Głos jego brzmiał spiiżowe-

mi dźwięki, usta mu drżały, lecz słowa były spokoj­
ne. rzekłbyś nawet pełne ironji:

— Miłościwy panie! Postanowiłem ocalić Wa­
szą Wysokość. Awanturnicy w moim rodzaju mie­
wają czasami takie idee! To też „podsłuchaw­
szy pod drzwiami“ Conciniego szczegóły 
zamach-i przeciwko osobie pańskiej i pańskich zna­
komitych towaizyszów (Kondeusz zbladł, Gwizjusz 
schwycił za gardę szpady, Angouleme drgnął), do­
wiedziawszy się, żc pałac ten, w którym obecnie je­
steśmy, jest pod nadzorem i że aresztowanie wszyst 
kich jego mieszkańców zostało zdecydowane (spis­
kowcy patrzyli jeden na drugiego z przerażeniem w 
oczach), postanowiłem wydrzeć katowi głowę hra­
biego Owernii, księcia ďAugoulcme, nie wiedząc na­
wet, że jest on ojcem szlachetnie urodzonej panny, 
której miałem największy w życiu dla mnie zaszczyt 
okazać maleńką usJugę swoją szpadą. (Gizela zaci­
snęła ręce na piersi, jakby chcąc poskromić bicie 
serca). W Meudon, w domu mieszczącym sie na­
przeciwko „Sroka-Złodziej“, spotkałem .wróżkę.. 
tak, naprawdę spotkałem wróżkę, która powierzyła 
mi tajemnicę d>-\vizy, wyrytej w bronzie na 
drzwiach tego pałacu. Wszedłej tutai i oto jestem! 
W chwili, kiedy pano wie napadliście na mnie z bro­
nią w ręku, biegłem, abv krzyknąć wam: „Baczność! 
Baczność! Concim czyha na was! Concini jest na 
waszych śladach! Concini przybywa! Baczność, 
panowie! Kat buduje już rusztowanie i ostrzy topór!*

W tern miejscu Capestan wyprostował się du­
mnie i skończył:

_ Być może, że postąpiłem trochę lekkomyśl­
nie! Proszę mi daro wać panowie.

Wśród świadków tej sceny fantastycznej zapa­
nowało niezwykłe podniecenie, które łatwo można 
było nazwać przerażeniem. Niemożliwe było nie 
uwierzyć słowom Ce pestanga. Szczegóły jego opo­
wiadania, pewność, że to on uratował córkę księcia, 
wreszcie szczerość słów młodzieńca zapewniały 
wszystkich i uniemożliwiały wszelką nieufność. Tak 
jest, nie ulega wątpliwości, że pałac jest pod nadzo­
rem i że jutro, jeśli nie dzisiaj Bastylja otworzy 
przed nitm swe podwoje i kat błyśnie toporem.

Panowie! — rzekł Kondeusz, zapanowując nad 
hałasem, który nastąpił po przemówieniu Capestan­
ga. — Nie należy tracić czasu i pomyśleć o naszem 
bezpieczeństwie!

Angouleme spojrzał badawczo w oczy Capes­
tangowi, wyciągnął doń rękę i rzekł:

— Młodzieńcze, połącz się z nami!
— Tak! Tak! Niech się połączy z nami! To dob­

ra szpada! Ocalił nas wszystkich!
Krzyżowały się wezwania i słowa zachęty. 

Capestang chłodno oczekiwał, aż nastanie cisza, po­
czerń skłonił się przed księciem d‘Angouleme, lecz 
nie ujął podanej mu ręki.

— Panowie! — rzekł. — Istnieif jedna wielka 
przeszkoda, która nie pozwala mi należeć do panów. 
Muszę odrzucić wielki zaszczyt, jaki mnie spotyka 
z waszej strony, tak Samo, ak przed chwila odrzu­
ciłem, nie przyi iłem pokornie śmierci z rak waszych*

— Cu za prżeszkoda? — zapytał Gwizjusz.

C d. n.
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äk sfe prz> odstawia
nasza marynarka weienua.

WYWIAD Z SZEFEM KIEROWNICTWA A1ARYNARKI WOJENNEJ, P. KOMAN­
DOREM J. ŚWIRSKIM.

Szef Kierownictwa Marynarki Wojsko­
wej, p. komandor Jerzy Swirski uuzielil 
przedstawicielowi Polskiej Agencji Publi­
cystycznej szeregu wyjaśnień, które daja 
obraz obecnego stanu marynarki wojen­
nej w Polsce.

— Jaka jest organizacja i skład osobo­
wy marynarki woiennej?

— Marynarka Wojenna wchodzi w 
skład siły zbrojnej Rzcczy.posp. i przez 
swego szefa podlega Ministrowi Spraw 
Wojskowych. Organem zarządzającym 
marynarką wojenna jest Kierownictwo 
MaTvnarki Wojennej. Oficerowie nasi 
dzielą się według specjalności na 3 kor- 
pusy: I) morski, (nawigacyjny), 2) tech­
niczny Unżynicrowie morscy), 3) rzeczno- 
brzegnwy. Pozatem w kałdynj. korpusie 
są specjalści, jak np. w korpusie morskim: 
oficerowie torpedyści. artylerzyści; w 
korpusie technicznym — inżynierowie me- 
* hanicy, budowy okrętów, elektrycy itd. 
Razem około 200 oficerów'.

— Z Hu jednostek i jakiego pochodze­
nia składa się flota nasza?

— Objekty pi5"wąjące floty wojennej 
składają się jak dotąd częściowo z jed­
nostek otrzymanych z rozdziału floty nie­
mieckiej, zgodnie z Traktatem Wersal­
skim, częściowo zaś z jednostek pocho­
dzenia krajowego.

Obcen e mamy 5 torpedowców (300— 
400 tunn każdy). 4 traulery, 2 kanonierki 
(avízo) i szereg jednostek pomocniczych. 
Pozatem mamy 2 transportowce wojenne 
„Warta“ i ..Wilja“ (razem Pojemności 
13.000 tonn), które odbywają stałe rejsy 
między, Cherbourgiem t Gdańskiem. Flo­
tylla P'ńska składa się /, monitorów, sze­
regu uzbrojonych statków i motorówek. 
Rok 1926 był rokiem przełomowym w 
dziejach marynarki wojennej. W ro­
ku tym zaczęto urzeczywistniać Ł zw. 
mały program rozbudowy, W listopadzie 
1936 r. zostały podniesione bandery na 
monitorach „Kraków" j „Wilno". Moni­
tory te zostały całkowicie wykonane w 
kraju przez firnie „Zieleniewski ‘ w Kra­
kowie, ściśle wedtpg planów lni. Kier. 
Mar. Woj. W końcu zaś reku ub egłego 
zakupiliśmy w Anglji 3-masztowy sżku- 
ner szkolny „Iskra", pojemności 500 tonn. 
Brak tego szktmera odczuwała bardzo 
marynarka woienna, gdyż jedynie na ża­
glowcu może miody kandydat na oficera 
zapoznać się dokładnie z psychiką mor­
skiego bytu.

— Czy brak a lasnego portu w Cidyn 
utrudnia bardzo pracę Marynarce Wojen­
nej?

— Odczuwaliśmy bardzo d jtkliwie 
brak własnego portu wojennego, wskutek 
czego okręty nasze musiały zipiować w 
Por ;ie Gdańskim. Obecnie jednak, wobec 
budc wy ogólnego portu Gdyni, sprawa 
własnego portu posunęła się o tyle na­
przód. żo w reku bieżącym »kręty nasze 
zimu]? Już w Gdyni.

— Tak wyglądają w Marynarce Wojen­
nej sprawy szkolne, jak kompletuje się 
korpus oficerski?

— Korpus oficerski marynaiki Wojen­
nej Kompletuje się z absolwentów Oficer­
skiej Szkoły Marynarki Wojenne: w To- 
rrnlu. Szkoła ta posiada 3-Ietni kurs. 
Kandydaci do szkoły muszą wykazać się 
maturą szkoły średniej, zdać konkursowy 
egzamin, odbyć letnie informacyjne pły­
wanie. Pw ukończeniu Szkoły Oficerskiej 
młodzi oficerowie są posyłam na różne 
kursa snecjalne. jak artyleryjskie, torpe­
dowe. inżynieryjne i t. d. — do Francji.

Podoficerowie marynarki wojennej re­
krutują się z absolwentów Szkoły Specja­
listów Morskich w Świecili, w której za­
znajamiają sie z różnemi specjalnościam , 
jak pokładowa, sternicza, palący,' maszy- 
n.stów i t d. Marynarka wojenna odczu­
wała wielki brak słownictwa morskiego 
i odpowiednich podręczn ków morskich. 
Obecnie dzięki pracy wykładowców w 
szkołach marynarki jyojcnnei został wy­
dany szereg bardzo dobrze opracowanych 
podręczników wiedzy morskiej.

— Czj reformy personalne, .przepro­
wadzone w ostatnich czasach, dają gwa­
rancję ostatecznej sanacj’i w marynarce0

— Można z całą stanowczością stwier­
dzać, że zarówno reformy .personalre, :ak 
również rozwój organizaci i pracy w Kie­
rownictwie Marynarki Wojennej dają cał­
kowitą gwarancję sanacji. Zakończeń e 
procesu Kdr. ppot, Bartoszewicza oczy­
ściło w dużym stopniu atmosferę. Ooec- 
n e Kler. Marynarki Wojennej dokład: 

wszelkich starań, by ostatecznie usunąć 
wszystkie braki administracji i przyczyny, 
które poewuHv stworzyć griiQt podatny 
dia nadużyć. Wyrok zasadzający nadu­
żyć M p;:or. Bartoszewicza jak rów- 
n: : skazujący winnveb uiedhal twh służ­
bowego, będzie wymowną przestroga dla

innych w naieżytem spełnianiu swoich o- 
boyeiązków.

— Jak wygląda w tej ehwi): sprawa 
obserwatorium morskiego w Gdyni?

— Projekt utworzenia obesrwa-torjum 
motskiego w Gdyni zostanie wnieseny w 
najbliższym czasie do Rady Ministrów. 
Obserwatorium morskie będzie miało na 
celu zjednoczenie działalności niektórych 
instytucyj, zajmujących się meteorologią 
morską, pomiarami magnetycznemu na mo­
rzu. obserwacjami astronomieznemi dla 
celów marynarki itp. Dla nadzoru nad 
działalnoócą te> instytucji ma być utwo­
rzony „Stały Komcet Hydrograficzny", 
składający sit z przedstawicieli zainte.e- 
resowanych ministerstw i z przcds.awi- 
cicli odpowiednich najwyższych instytucyj 
naukowych.

Obecne stosunki w produkcji
i zbycie naszego przemysłu hutniczego.

POD ZNAKIEM ZMIERZCHU KONJUNKTURY ANGIELSKIEJ.
Stan interesów w poszczególnych za­

kładach zawsze jeszcz** może być uwa­
żany za dobři’. Praw!c wszystkie zakła­
dy mają zamówienia na kilka miesięcy, 
jcdnkże orane jest pod uwagę pogorszenie 
się knrjuktury z chwilą gdy konkurencja 
angielska z całą r:łą wystąpi.

Huta Bismarcka wykazuje z począt­
kiem roku zupełnie ztdowalajacy stan za­
trudnienia; szczególnie wielkie znacze­
nie maja dostawy do Rumunii, ponieważ 
rumniski przemysł naftowy zamówił 
znaczne ilości rur wiertniczych.

W Zjednoczonych Hutach Królewskiej 
i Laury stan airudniena i zbytu można 
również uważać za debry. Zbyt na ryn­
kach wewnętrznych znaczn e się obniżył, 
jednakże brane jóst pod uwagę pogorszenie 

I rozmiaracn. Pierwotny zamiar uruclio-

Pałac pokoju w Hadze.

Mieści się tu Międzynarodowy try taniał rozjemczy, przed Ltóryui 
już także sprawy polskie, np. zatarg o Chorzów, rządu polskiego

rozstrzygano 
z Niemcami.

A la Panama...
(Od własnego korespondenta ..Pulonji" we Francji.)

R. F. (, République Française“) — albc 
„RotiChiM Frcrcs", co kto woli, jest insty­
tucją przcdewszy'-tklein lubiącą i bawiącą 
się w... skandale. W skandale wszelkie­
go gatunku, ale przedewszystkiem w 
skandale politycznie. A od kilkudziesięciu 
lat było ich sporo — że tylko wyliczy ,ie 
najgłówniejsze‘ich tytuły: Boulanger Pa­
nama, Dreyfus, Denulede. Jaurès. Malvy, 
Caillaux, ..Bonnet Rouge“ no í mnóstwo 
mnóstwo inr.ycli — skandali ludzi, skan­
dali partii politycznych. SKandan dzienni­
ków itd. itd.

Niema prawie nresiąea, żeby czegoś 
„pasionującego“ nie wykryto, c/egoś n'e 
zatuszowano, czego-' nie nakryto. Prasa 
krzyczy, że ktoś interpeluje w parlamen­
cie, ktoś interpeluje w senacie contra, ktoś 
komuś daje po twarzy (to najrzadziej), 
ktoś ogłasza jeszcze większe rewelacje, 
kt >ś tu ,zuje jakieś pieniądze, coś i gdzieś... 
V każdym razie życie w takich wypad­

kach nie jest nudne.
Codziennie coś nowego. Przedwczo­

raj jeszcze wojenne skandale i afery szpie­
gowskie (Maky — Caillaux — Almereyda 
- -Landau — L. B. 17 Hd.), wczoraj jeszcze 
skandale policyjne z mordowaniem patrio­
tów (Philippe Daudet, Matins Plateau, 
PhNippe Berger, Marsylia, Roger, Pichon 
etc.), dziś tajemnica Loca-na i . Osstrva- 
tore Romano“, oraz polityki Brianda (ży­
wot tego „człowieka poczciwego“, który 
był dziesięć razy ministrem i premierem, 
jest taki skandaliczny, że dla swej dra­
styczności Jest w prost nie do ooow edze- 
nia nawet na łamach dziepn karskich), da­
lej skandal z „QuctídHoneni“ î z ..Banque 
de Paris" et des Pays-Bas". Dziennik 
ów\ organ wojującej masowej — demo­
kracji — ..założony z wdowich i siero­
cych proletariackich składek fiu 000 oby­
wateli obojga płci — celem pogłębienia 
instytucji republikańskich") — był popro- 
stu założony tylko przez jednego... Hora­
cego Finały!), a wreszcie (żc pomiń >my 
inne bardziej skomplikowane) skandal a 
nawet ..szkandal" typowy - ze sprzeda­
żą I egj! Honorowej.

Mój Boże — od kilkudziesięciu lat by­
ło rzeczą wiadomą, żc widu ludzi zupeł­

nie niezasłużonych, a nawet wielu zgoła 
ciemnych typów — nosi czerwoną wstą­
żeczkę. Stara historia orderowa, stara 
jak świat — z „Polonią ResFtutą“ na końcu. 
Ale. żeby można było «obie taką legję ku­
pić. poprostu kupić za tyle a tyle franków 
— to o tern nie wiedziano.

Jakie fi tygodni temu „nakrycie"! 
gwałt, kr/yk, rwetes, kto? kemu? gdzie? 
jak?...

„Jakiś p. Ruoitc, wyższy urzędnik mi­
nisterialny, trudn ! się tym handlem. 
Mnóstwo osobistości nawet wvsokich jest 
w to wmieszanych. Kto? Niew'adomo. 
Kto dostał i kto zapłacił? Niewiadomo. 
Kto wziął za pośrednictwo? Niewiado­
mo:

Rzeczywiście śledztwo Prowadzono 
bardzo tajemniczo i nic nic bvło wiadomo. 
Były naw'et słuchy, że „ktoś“ chce tę całą 
aferę zatuszować, zasmarować. posmaro­
wać — jak wicie mnych poprzednich.

W tern nagle onegdaj... bomba! Routte 
ogłosił p:erwszą „czarną listę" tych. co 
otrzymali wstążeczki. I zapowiedział dal­
sze — m. in. tych, co wzięli w łapę.

Oto prosfcryb wafli: MałWs — fabrykant
autom ze Strassburga, zaiany alzacki bo- 
szotiU kawaler Leg.“ Honorowoj; Bloch -* 
przemysłowiec z Mülhuzy. b ofeer niem'ecki, 
sepe al y rta — też kawale: Legji; Carmona — 
natiiraiizcwriny żyd turecki — skarany «ądo- 
wi.1e za oszustwo — ka vaier Lcgjl; Rotrou. 
przemysłowiec z Massylj! — skausany sądow­
nie za d et ramia Cje — kawaler Legji: Beten- 
d»f, przemystow'cc z LJIe, «kaizany na dwa 
lata •więzienia za bor Vrut jwo — kawaler Le­
gii: EsFer — przedsiębiorca okrętowy z Mar- 
sjrtjl, k; many «a łownie za oszustwo ka- 
wa'cr Legÿ; Gourdeau — drebny kipieć — 
udc\ - v. iy za-., wystawę w Gaida ,j. któ­
rej ire w dział ra tezy — oficer Legÿl: Cor- 
tniche — właścfciel do..łów publicznych — kl- 
wntęr le.ejl; Lesque.rdieu — fabrykant perfJn 
i ll.Yiw'arz w Jednej osotr'e — kawaler Ligii: 
Kiefler, przemysłowiec w Coimurzc — zago­
rzały Nfcm'ec, nlctłiwno ovkar/ony o szpio- 
EO*twe, kawaler Leäji; Cr,-, krawiec / 
Paryżu - po cyjne podejr-ny ki wale r 
Lcujl: Gr Mieux prz#»ny*icwicv pci cyj- 
nk. p.jdejrz„Jiy (za oszustwo) — kawaler Le-

nńenia czwartego wysokiego pieca — wo- 
boc zrr erzchu konjunktury — prawdopo­
dobnie nie będzie wykonany. Do końca 
marca br. fabryki wagonó.v Zjednoczo­
nych Hut Królewskiej i Laury za5ęta jest 
robotami reparacyjnemi około kilkuset 
wagonów, które to zamówienie ud; jelita 
ubiegłego roku kolej państwowa. Przez 
przeniesienie głównego biura sprzedaży 
do Katowic osiągnięto istotne polepszenie 
toku interesów. Do tej spółki należące 
kopalnie węgla pracują normaln'e.

Sytuacja Huty Baildona także może 
być uważana za korzystną W szczegól­
ność' stalownia ma wiele zamówień ^ 
dziale uszlachetniającym; gorzej przedsta­
wia się spr iwa w dziale eksportowym.

Za bardzo korzystny można uważać 
tvk intei esów w Hucie Pokoju. Szczegól­
nie w dz'alc surowego żelaza interes roz­
wija się pomyślnie. Eksport ferromanganu 
stało wz-asia. Do działu przetwórczego 
napłynęły liczne zamówienia na nanrawe 
konstrukcyj żelaznych i kotłów, na którym 
to polu Huta Pokoju zajmuje kierownicze 
stanowisko.

Katowicka Spółka Gó-mLzo-Hutnicza 
by‘a z początkiem roku ciosć obficie zao- 
pstrzona w zamówienia i liczy się z tętn. 
że 'nteres wiosenny dalej dobrze się be* 
dz-erozwijar. Dobrze zatrudnioną jest Hu­
ta farty, która wytwarza żelazo szta­
bowe.

Stan zamówień w spółce „Ferrum“ w 
Bogucicach jest także dobry. Z zagranicy 
naołynę‘y liczne zamów,enla na specjał* 
nosci spółki. Zakład spawania rur do gaZ» 
wodnego jest zatrudniony do końca marca- 
Zmówienia wewnętrzne odnoszą się prze­
ważnie do drobnego żelaza.

pisma? A Malvy i Caillaux, ek« .zpiedzy
— dzisiai honorowani ogolrie — dzseki 
„rOevre“, „Quofd'enowi“ etc...? Należy 
wiec przypuszczać, że i z Ruotte'em bę­
dzie to samo. Trzeba znać przekupstwo 
Pras- i ludzi v śród dzisiejszych siosu- 
neczków

Tak, tak... Panama!
Boi. S,tr.

Alfabet cygański.
R^aJ Kowłecki czini obecnie duże v. vslłkł

.l;rn 'cela ' jrS> creamiv Z teg« li­
du stara sic ':li szkół sj.c ile
dla nich utv. orzunveh \V:.nv- il -lawet lia 
içzvka cvxař.sklEe.i ■. m;, Vv alí.‘ n na
być mieszanina liter rosyjskicti z laoRsilcnífi

gjl; Rosearthaf — I.amdlarz perłami — „Armeń- 
c„. .. (!) naturai zowanj, — oskarżoiiy u
"zpitgr :two na rzecz Niemiec i o fitszov ní* 
prsTjportów — krmairdOT (nawet) Legji: Thea- 
thore —- przemysłowiec z Epinvil — naturali-
zorwamy SzwajcaT, pol cyjnie podejrzany_k>
weder L^ji; Pł "ausky (?) _ najturalizov MS 
żyd RiemiecW. bez r« Zc t. go zaiyola (') — 
policyjnie p< deirzany 0 szpiegostwu _ «íliWa.

Legl ; Boursier, przemy >łowiec z Tulenu 
— osk ii żony o nadużycia przez Izbę H imdlf*- 
wą w Ttikriie _ kawaler Legjl; Julian PcM 

każony za defraudację ł za nadużyci W 
ha l-dlu tj-waoiaiuwym ; CallLzi — kupiec 2 
Mafsylji, podejrzany 0 szpiegostwo ca rřecz 
■Hoch: Paulin — wielki przemysłowiec, były 

-ekreta, z prezydenta Doumer^ua (!), był pie- 
daw-n* przedin'ote.n dochodzenia, kióre pro­
wadziło przeci y ko o .emu Ministerstwo Spraw 
Za.gr în'cznvcli o jak'-'S diść tijcTr*n'cre spraw­
ki - rfactr Legjl; Batme — dyrektor wldkW 
ßn paryskiego niocazynu — oskarżony o pa­
ska nstwo wojenne — kawaler Legii ■

Ła lny bukiet polnych kwiatów' — nie­
ma co mówić! Sami defraudanci, oszuści- 
paskarec. szpiedzy ! inni „naturalizo^ anl 
Armeńczycy“! Lepsze tov'arzv-two! 1 
to wszystko „kawalerzy“ Legii Honoro­
wej!

Po ile za to płacili?
Routte zezroje, żt rozmajcie. Sum po­

szczególnych nie podaje, ale należy przy­
puszczać. żc „taksy" były rozmaite. P- 
Roaenthal z pewnością więcej płac ł. iako. 
że miał grubsze sprawki na sumiemu, niż 
naprzykład "ikiś tam p. Bours er. oskąr- 
izmy tylko o na-cużycia, Routte mierzył 
wartość Legji według „zasług" danego 
kawalera.

A teraz, kto jest wspólni! iem Ruotta? 
Jakie grube ryby mint-sierjaltie? Narazić 
jest to tajemnicą. Routte ma jeszcze kil­
ka czarnych list v, zanadrzu — jako wspa 
nlałe atuty. Możliwe, że niemi wygra 
sprawę. I iferzc pananiskiej swego c/isti 
ukręcono głowę i dzis'aj Malvy jest prze­
wodnie Łą rym komisji finansowej Izby i... 
tak dalej...

W czasie afery panamskiej jedna tylko 
Revue des_ deux Mondes“ brała mi si ;z- 

nie 1-0000 frai,1 ów'za iuvzowanie A inne
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äfera szpiegowska
dra Łukasika pnedn.iatem rozprawy sądowej.

*äla rozpraw przepełniona-- Przebiegu procesu śledzą korespondenti kralowi i zagr
Kompromitacja dra Lukaschka. — Niedoszły wspólnik jego zasądzony na 1 i pół roku twierdzy.

l7 stycznia br przed pierwszą Izbą 
S. O. w Katowicach pod przevodnic- 

m <3vr. S. O Herlingera odbyła się roz-
, "i3 sadowa przeciw Pawiowi Kurzydymo- 

, Pcovi z Oliwie, któremu zarzuca Się 
řade kraju. mianowicie że dnia 22 grudnia 
dni r°*u “siłowa! wręczyć tajne dokumenty, 
sta Dtebiscytu i powstań śląskich, przed- 
Kn*i" w® rząd« niemieckiego, członkowi 

I m®IsH Mieszane] drowi Lukaschkowi w Jego 
snęin mieszkaniu w Katowicach, 

sta«!--ec ^mpromitac]] dra Lukaschka. przed- 
w»iMieIa rządu niemieckiego widoczne.il test 

e|Kie zainteresowanie się procesem. Na roz- 
Pola* Zul'vilo się wielu przedstawicieli prasy 

swej i niemieckiej, jak z kraju, tak i z za- 
Zau Wejście na salę tylko za biletami, 
n,.’! eresowanie procesem też wielkie wśród 

e scowego sadownictwa. którego Uczni 
«dstawiciele sa obecni* na rozr ‘awie w cha­
rze słuchaczy.
t pi'n» tualnie o godzinie 12 w południe roz- 

^zęto rozprawę. Wprowadzono na salę roz- 
Ď ^ oskarżonego Kurzydyma. który dotąd 
,Ze*>vwał w areszcie śledczym. Odrazu daje 
u ^UWażyć łagodne Dochodzenie się naszych 
Uw.. S£ldowych z więźniami- Oskarżony 
v?v ?dz' Wiko w tow arzystwie woźnego 1 ma 
Ł«?- zdrowy, nie widać po nim żadnych 
in ovv znęcania lub upokorzeń. Na rozprawę 
. "'ołano oprócz dwuch rzeczoznawców, ma- 
j..5 sztabu generalnego Studenckiego i majora 
nś aclt'eKO. także ośmiu świadków, por. Ja- 
. .fychonia. kap. Lisa. komisarza BulińsWągo. 
ia i rn'sarz Chomarańskiego i Adolia Toma­
lę. ' AloUego Stawlnogę. t> /łych więźniów, 
fi^zi zbiegli z więzienia gliwickiego. Eryka 

berta 1 Józefa Bohnerta. Stwierdzano, że na 
[.' 'awę nie zjawił się tylko ostatni świadek 
^bnert. któr** wyjechał zagranicę.

L frzed rozpoczęciem rozprawy zabrał głos 
^kurator Małlowskl. który postawi] wnlo- 
LCk aby zarza-’-ono tt-jność rozprawy podczas 
ltzMuc(iiwania oskarżonego i rzeczoznaw- 

:e względu na bezpieczeństwo państwa- 
.kolei zabrał głos wyznaczony z urzędu 

2°í?ůca oskarżonego mecenas dr. Kobyliński 
ki Katowic, który postawił wniosek, aby wy- 
*>0 jawność rozprawy na cały czas przc- 
tc “a sadowego aż do wyroku- Oskarżony 
zyyWym też natychmiast przystał na propo- 

swego obrońcy.
z Wir d° krótkiej naradzie postawił zgodnie 

°skiti.i prokuratora, aby wykluczyć 
’tego i tylko podczas przesłuchania osk irżo- 
iî j ? I rzeczoznawców zostawiając sobie je- 
kluc» ®ożn°ść. Kdy za>dzle tego potrzeba, wy- 

iac^a &Wl-l’šcl I podczas przesłuchiwać
Czj^kec tego oskarżonego przesłuchano pod- 
Ua nieobecności publiczności; pozostali tylko 
s(erst DSeli prokuratora przedstawiciel _ mint- 
, vh a spr ,w zagranicznych dr. Drobniak,

-> DVły z Warszawy i przedstawiciele są- 
tetwa. P0 godzinnem przesłuchiwaniu o- 

Slę-^so przywrócono jawność t rozpoczęło 
Drżesłuchlwanie pierwszego świadka.

^ZNANIE świadka por. życho ma.

cie|^Cznania tego świadka, jako prredstawi- 
oddziału drugiego sztabu generalnego, 

Sv y,,i’y na sali rozpraw zainteresowani“ 
Sinke Przedstawia cały przebieg akcii 
luLJ?0VVskiei. prowadzone! zręcznie i rzez ora 

.. hka na terenie Górnego Śląska za po- 
»Ej®, szeroko rozgałęzionej sieci specjalnych 

o tej akcji szpiegowskiej wiadomem 
żn& “kło od półtora roku. lecz dotąd nie mo- 

>Mo zapobiec temu. gdyż akcja prewa- 
c*"8 była bardzo zręcznie. Dopiero po ucie­
kł^ dziesięciu więźniów z więzienia niemicc-

v Gliwicach, zjawił się u niego łedcn
drinki*, niejaki Tomas Adolf, który odsla- 

a* karę w więzieniu gliwfckiem za pr iwa* 
' (J: 0 wywiadu wojskowego na rzecz Polski 
i jy0."'icdział. że w więzieniu widział się 
Siakim Kurzydymem. obecnym o^karżo- 

Łtóry widocznie był przez niemców pod- 
i do więzienia, aby nawiązać kontakt
it^kinij więźniami. Kurzyclym miał mu za- 
UyŁf0n°wać. aby postarał się o zdobycie taj- 
K;sn dokumentów z powstań na Śląsku i Plę- 
dr Y*u. za co miał go z v'içzienli zwolnić 

kascliek. Jałc s'0 Później okazało, do 
fj.7,fcnia przybył dr- Lukaschek. który też 

*ro4r°w-a] Tomasowi wolność i naw« 1 w; na­
ît Jz«nie w kwocie 50-000 dolarów. Pien.udze 
ciea!'Jł otrzymać Tomas połowę przed dorę ■ 
D0-'em potrzebnych dokumentów, zaś resztę 

Uczeniu Gdy Tomas po ucieczce z u:ę- 
Vla był w Katowicach, otrzymał od K* rzr- 
:ici,’J list z grat dacjami z t-owedu szczęśliwej 
,;;;czkj z więzieniu i pomiędzy i.inemi propo- 
\y‘: abv wykonał dane zobowiązanie co ćo 

^dgenia tajnych dokumentów. Dawały mu 
tir, ’ m do ziozumienia. że możę ».wrócić sie 
V j5ra Lukaschka w lokalu Komisji Mieszanej 
iilu^atowieach lub w jego willi. Po porozun.ie- 
l(iifsl' z porucznikiem, napisał Tomas list do 
di1LZvdyma. abv przyjechał do Katowic, gdyż 
kJj^euty. o które się rozchcdzl, już p is.~da. 
dQc??ywiście wkrótce Kurzydym przyy hal 
kf. Katowic I po k'lku konłerenclach z drem 
J^^ckkiem od którego o'rrymal czek na 

W- n.t ii. nn „Deutsche Fank tlPaie Kat- 
rj 22 grudnia ub. roku. z otrzyrm .nemi 

‘omasa tatnemi dokuniei/am' zameldował 
l'*’ willi dra Lukaschka w Katowicach.

Di “aiac niezbite lowodv w ręku. policja 
Aresztowała Kuxzvdyina w chwili, gdy

wkraczał do mieszkania dra Lukaschka. O- 
prócz tego udało się rollcji zdobyć korespon­
dencję. jaką prowadził Kurzydym z drem Lu- 
kaschkiem a nawet z drem Marksem, byłym 
premierem nłemłeck n. który mia‘ przesłać 
potrzebnych Sń.COO dolarów.

Po przesłuchaniu tego świadka zarządzono 
przeiwę obiadowa do godziny 4 po południu.

DALSZE ZEZNANIA ŚWIADKÓW.
O godzinie czwa*tei po południu zaczęło 

się przesłuchiwanie dalszych świadków. Bar­
dzo Interesujące zeznanie złożył świadek A- 
dolf Tomas, były więzień z gliwickiego wię­
zienia. Jest to druga osoba po oskarżonym, 
która miała styczność z drem Lukaschkiem- 
Tomas w więzieniu kolegował z oskarżonym 
Kurzydymem I trm mu proponował Kurzydym, 
aby wystarał się o tajne dokument^, za co 
zostanie zwolniony z więzień a. :dvż tą spra­
wą zaimie się dr- Lukaschek. Nastrpnvm ra­
zem do więzienia przybv] jam Lukaschek 
i wtedv Tomas dowiedział sie o (akie doku­
menty rozchodzi sie* Dotąd ti aktowa! sprawę j 
ni ipoważnie. Dr. Lukaschkowi rozchodziło się 1

o wydobycie pisma gen. Lurouda do powstań­
ców, u którem zapewnia wszelka pomoc ofi­
cjalnie ze strony rządu francuskiego 1 zachęca 
Ich do wytrwania. — następnie o wyrok Sądu 
Wojskowego na Kom. Prwstańców za rzeko­
me sprzeniewierzani» żołdu, wypłaconego rze­
komo przez M. S Wojsk, dla ofiee.ów pol­
skich, biorącycn udział w powianiu dla dwóch 
batalionów ritehoty polskiej z Kutna I o trzeci 
dokument bllanvi rozrachunkowego Skarbo- 
fermu z zarządem Związku Powstańców, 
gdzie miało byt zamieszczone 10 proc. rd 
zysku na rzecz Związku Powstańców za po­
moc. okazana przy wydzierżawieniu Skarbo- 
ferrri't Francuzom przez rząd polski. Luka- 
scfaek przyrzekł, że bedz'v robił starania o u- 
wolnłenie lub urlopowanie Tomasa z więzie­
nia. Nar^pnie. gdy po ucieczce Tomasa z wię­
zienia. Tomas znów y szedł w kontakt z Ku- 
rrydymem. Lukasches zapewniał go. że mu 
nic nie gro/.i po wydobyciu potrzebnych do­
kumentów. a w razie gdyby mu co groziło, 
przyrzekł mu. że wywiezie go do Niemiec 
w swoim samochodzie, gdzie zapewniał mu 
bezpieczeństwo, świadek Tomas ma wraże-

Dobroczyńcy ludzkości.

Na lewo profesor paryskiego instytutu 
Pasteura Besredcas. który wynalazł śro­
dek przeciwko zana!tniom ropnym. Uży­
wa on w tym celu „filtrów bakteryü, Na 
prawo widzimy J^hn W. Uess'a. który 
wynalazł przyrząd, przex’eniajncy fale i

głosowe w ttmki widzialne. Jest to praw 
(Iziwt dobrodziejstwo dla głuchych, gdyż 
aparat ten, który można nosić w kieszeni, 
da sie doczepić do każdego rparatu tele- 
foníozn^go, lub radiowego, pozwalając 
korrystnć z r.ich gluci’ym.

«!-. żf oskarżony chciał tylko zarobić na tym 
interesie.

Następnie zeznawał świadek Alojzy Stawi- 
noga. również uciekiiiler z więzienia gliwic­
kiego. Jeszcz; w więzieniu dowiedział się od 

urnasa, że Niemcy za pośrednictwem oskar- 
7- mego Kurzydyma chcą nabyć iakleś ważne 
dhk"menty z czasów powstań j plebiscytu na 
a ąsku. aby skompromitować Polskę orzed Li­
gą Narodów. Poda? Tomasowi adres nowego 
kierownika posfcrunl u oddziału /I sztabu ge­
neralnego w Katowicach, por. Żvchonia.

Z kolei zeznał kot. Józef Lłs. Świadek fen 
również z II oddziału sztabu generaln. w Ka­
towicach zapoznał sie z oska ‘żonym Kurzy­
dymem przez Tomasa i prżedsławil mu się 
teko dr. Kwaoiński. który może dostarczyć 
potrzebne mu dokumenta. Spotykał się kilka­
krotnie z oskarżonym Ki'rzydjmem który cią­
gle był w kontakcie z dr. Li kaschkiem. Z po­
czątku oskarżony chciał koniecznie, aby sam 
świadek zaniósł dokumenty do dr. Lukaschka. 
ł-cz świadek na to Się nie zgadzał. Rozcho­
dziło się głównie o pieniądze a mianowicie 
o 50.000 dolarów, które miał wypłacić d Lu­
kaschek po otrzymaniu dokumentów. Z po­
wodu iednab tego że w krytycznym czasie 
ustąpił rząd dr. Marxa, dr- Lukaschek nie mógł 
powył .„ej sumy wypłacić I os/at :cznie sta­
nęło tylko na tern. że dr. Lukaschek wystawił 
czek na sumę 2.000 marek nłem. na Deutsche 
Bank w Katowicach. Resztę piemedzy miały 
zostać yypla .one po doręczeniu żądanych do­
kumentów. Dnia 22 grudnia ub- r. świadek 
wręcz-*-! oskarżonemu plik dokumentów w Ho­
telu Monopol i oskarżony oddalił się do mie­
szkania dr. Lukaschka. Świadek ma głębokie 
przekonanie że oskarżony Jest bardzo inteli­
gentnym wr*wiądowca niemieckim, gdyż uo 
otrzymaniu dokumentów bardzo uważnie je 
przeglądał, widocznie obawiając się falsyfi­
katów.

Następni świadkowie nadkomisarz Choma- 
rańsk] i komisarz Baliński przedstawiała prze­
bieg masztowania oskarżonego, gdy wchodził 
do willi dr. Lukaschka, matec p-zy sobie tajne 
dokumenty Następnie świadek Chomarafisk* 
cpowiedz'al dokładnie cały przebieg przesłu­
chiwania oskar tonego po jego aresztowaniu, 
jfiedyto oskarżony prawie każdego dnia zmie­
niał swe zeznania, aż ostatecznie przyznał się 
do wszystkiego. rvtaiąc. jaka mu grozi kara, 
gdyż nn jak wynika z jegr zeznań, „wsypał** 
dr. Lukaschka i nawet rząd niemiecki.

Os*a‘ni świadek Eryk Hubert, kasjer Deut­
sche Bank w Katowicach powołany był tylko 
na to. aby zeznał. czv czek. wystawiony przez 
dr. Lukaschka na 2 000 marek niem.. jest praw­
dziwym j czy rzeczw iście na ten czek można 
było otrzymać pieniądze w banku. Świadek 
potwierdzi* pra wdz’wość podpisu dr. Lukasch­
ka i zeznał, żc czek jest zupełnie legalnie wy­
stawiony.

PROKURATOR I OBROŃCA.

Grypa w roku 1927
zagadką m^yczirą-

20 MILJONÖW OFIAR HISZPANKI W ROKU 1918. — TAJEMNICZE ŹRÓDŁO
GRYPY W ROKU 1927.

Grypa zajmuje wśród chorób zakaź­
nych stanowisko poniekąd wyjątkowe; rie 
budzi mianowicie w przybliżeniu lawet 
tego przerażenia, tej paniki, co np. cholera 
lub dżuma. Pochodzić to ntożę stąd, że 
przebieg jej nie jest uapozór tak rroź.iy, 
i że nieraz uważa sie ją stąd za proste 
przeziębienie.

A jednak optymizm nasz byłby za­
chwiany, gdvby wszystUm było wlaóorn^, 
że choroba ta wyprawiła na tanuen świat 
w roku 1918 — 20 cniüonôw lu ízl!

Rozpoczynająca sic epidemie grypy 
ma wiele podobieństwa z rozpoczynającą 
sie wojną. Jak sie rozszerzy? Jak dłu­
go potrwa, 'ak długo sie odbije na stosun­
kach życiowych, jakie wyrządzi szkody 
ł jak się zakończy, oto są pytania, ni1 *t<*rn 
nikt trie umie dotychczas odpowiedzieć.' 
Grypa znana była starszym ludziom z r. 
1389, jako przypadłość przykra, ale nie­
groźna. napadająca wielu, ale dla ,n ii > ko­
go tylko śmiertelna. Od roku I91fi zap a- 
trywanla uległy pewnej zmianie, gdyż licz 
ba 20 nriljonow mówi tanu. za sJebieL.

Cechą grypy jest niesłychana szybk^ć, 
i laką sk rozł/rze stczenla na olbrzymieli 
obszarach kontynentów, a właściw«e na 
ałym świacie równocześnie. Nie znamy 

jeszcze zarazka erypy, sam nawet obraz 
choroby nie jest jeszcze jasno ustalony i 
obrysowany. Mierny tylko, że fest to 
choroba, zbliżona do tej grupy chorób za­
kaźnych. na których jednym skrzydle stoi 
»•■palenie stosa pacierzowego .a na dni- 
*tfm tyfus plamisty ] ospa. Zarazek dosta­
je się do ciała przez organy oddechowe, 
wdziera sie do krwi, wywołuje reakcję, 
której *może podlec, poczerń choroba jest 
przezwyciężona. Prawdo^ donn’e chodzi 
o zarazek żyjący, zdolny do filtrowania 1

ultramikroskopijny. Czasami choroba ta 
wybucha eksplozyjnie, np. w f et Tsburgu, 
gdzie w roku 1782 w ciągu jednego dnia 
bylo 4G 000 zacho.ow ań. a kieoymdzie] w 
Paryżu śbOiiO!...

Tegoroczna grypa przychodzi z Za­
chodu (w roku 1918 również), podczas gdy 
w* r. 1889 przyszła ze Wschodu. Enidemja 
w roku 1918 mia‘a dwa okresy: wiesenny 
lekki i jesienny ciężki. Mamy więc więk- 
rzc zaufanie do Wschodu niż do Zachodu 
i z nieufnością spoglądamy na zarazę o- 
becną.

Nie yiemy jednak, skąd epidemia obec­
na przyszła. W ubiegłym roku nadchodzi­
ły wiadomości o dziwnych chorobach e- 
pidemicznych z Azji wschodniej i Japrnji. 
Gryoy XVI i XVIII wieku powstały w Eu­
ropie. lecz największa z nich, 1782 r. przv- 
y.’ła z Chin, przez Syberję. a gryna w r.

*89 powstała w Azji południowo-zacho­
dniej. Grypa w roku 1918 powsta'a na 
a«&ntyckłem wybrzeża /m^rykl w mar­
cu. 'v kwietniu była już w Paryżu, w maju 
w Hiszpanii, a potem obiegła cały świat.

Zakończenie półrocza 
szkolnego.

«
Półr0J2e okólne kończy sie w ‘zakła­

dach navkowyth województwa śląskiego 
w poniedziałek 31 bm. po czwartej godzi­
nie nai ji, na Której zostaną rozdane świa­
dectwa za I półrocze.

We wtorek z polecenia władz woje­
wódzkich dzieci i młodzież mają dzień 
woh.y od nauki.

Nauka rozpocznie sic normalne w 
czwartek.

Po przesłuchaniu rzeczoznawców wojsko­
wych. które odhyło sie bez obecności publicz­
ności. zabrał głos prokurator Małkowski, któ­
ry podkreśliwszy zbrodnicza działalność o- 
skarżonego i szkody jakieov -logły wyniknąć 
przez to. gdyby aziaialnOjćt a udała się 
wniósł o nka-anie oskarżonego prz*’ uwzglę­
dnieniu wszystkich, zachodzących okoliczności 
łagodzących na trzy łata ciężkiego więzienia-

Obrońca oskarżonego mecenas Kobyliński 
w przemówieniu swem podkreślił że przecież 
przewód sądowy wykazał, że dokumenty, ja­
kie posiadał oskarżeń*-, lĄ-lw bezwartościowe, 
a wiec tem samem szkody żadnei państwu 
Polskiemu, nawet gdvby się udało wręczyć te 
dokumente- dr. Lukaschkowi nie wyrządzi­
łyby. Następnie podkreślił że oskarżony był 
triko pionkiem w ręku dr. Lukaschka i wobec 
tego zasługuje na zupełne uwolnienie. W każ­
dym razie, gdyby jednak sąd uznał oskarżo­
nego wlcnvrr to prosi o zastosowanie oko­
liczność! łagodzących.

WYROK.
O godzinie 9 wieczorem, po krótkiej nara­

dzie zapadł wyrok mocą którego uznano Q- 
skarżoitego winnym porełnlcnia zbrodni *Jv- 

.kłomatycznel zdrady kraju z par. 43 n. k. n. 
i skazano go na półtora roku twierdzy.

Sad na podstawie przepi owad/onej ro2r- 
prawv przyiął za udowodnione, że oskarźon.7 
wie l/:ał o zamiarach. Jakie mlelł b- kanclerz 
niemiecki Marx, czv landrat bytomski czy dr. 
Lukaschek. którym nic rozchodziło o uzyskanie 
kompromitujących Polskę dokumentów, i aby 
te dokumenty przedłożyć Lidze Narodów, ma* 
’ac nadzielę tym sposobem uzyskać zmianę 
-rwie zachodnich Polski, lub przynajmniej 

oderwanie Polskiego Górnego slaskj. A wiec 
wiedział doskonale, że działalna szkodę pań­
stwa Polskiego i obrona oskarżonego, że chciał 
on rzekomo sam skompromitować Berlin i dr. 
Lukaschka, nie zasługuje na wiarę, bo gdibv 
chciał tak zrobić toov sam się udał do oa- 
dz alu II Sztabu Gener itnego i prosiłby o po­
moc. abv skompr imitować dr. Lukaschka. 
Oskarżony Jedw^K tego nie zrobił. Widać więc 
z te^o. Jakie były zamiary oskarżonego. Je­
dnakowoż Sąd rirzy wyznaczeniu kary. przy­
jął zachodzące okoliczności łagodzące, a mia­
nowicie, .Łe oskarżony, chociaż mlmowoli. od­
dał nam pewną przysługę sv.oją działa!..oś . ą 
szpiegowską i że był przez Luksaciika wpro- 
Wadzorv w błąd. ponieważ ptwnv był. że dr. 
Lukaschek. jako .^pływowa osobą, urjtuic go, 
sdy co ter i zajdzie potrzeba Multa-
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Utworzenie organizacji kapłanów
djVcezji śląskiej „Unitas“'.

ZJAZD DUCHOWIEŃSTWA W KATOWICACH.
Wczoraj odbyło sie w Katowicach wai- 

te 7obranie organizacyjne księży diecezji 
śląskiej tak z Górnego śląska jak i Cie­
szyńskiego w celu utworzenia organizacji 
kapłańskiej pcd nazwą ,,Unitas“. W sali 
Domu Związkowego przy Kościele Najśw. 
Pannj Marji zebrało się około 100 księży.

Zebranie raczy! zaszczycić swoją obec­
nością Najdostojniejszy Arcypasterz J. E. 
ks. biskup Lisiei ki.

Zebranie zagaił ks. proboszcz Otręba 
ze Świętochłowic. Po zagajeniu zabrał 
głos J. E. ks. biskup Lisiecki, który w 
swem pięknem przemówię iii pochwalił 

zamiar zorganizowania sie kapłanów dje- 
Cfzii śląskiej w jednolitej organizacji kleru. 
J. E. ks. Biskup zaznaczył, że obecnością 
swoją stwierdza wielką życzlwość dla tej 
organizacji i ze swej strony obiecuje da­
leko idące poparcia.

Zebrani gorąco podziękowali J. E. kr. 
Biskupowi za te serdeczne, pełne życzli­
wości słowa.

Po przemówieniu J E. ks. biskuna -za­
brał głos ks. Barabasz, z Piekar z Cie­

szyńskiego, który w przemówieniu swem 
zaznaczył, że myśl zorganizowania sie 
duchowieństwa djecezji śląskiej sięga 
chwili tworzenia się djecezji, którą obec­
nie się realizuje. Organizacja „Unitas“ o- 
pierać się będzie na statucie bratniej m- 
ganizacii, działającej na terenie djecezji 
poznańskiej.

Następnie omówiono niektóre punkty 
statutu, które z drobnemi poprawkami 
przyięto. Siedzibą organizacji kapłańskie] 
kleru djecezji śląskiej „Unitas" według u- 
chwał zebrania mają być Kitów"ze.

Zebranie wybrało zarząd, w skład któ­
rego wchodzą: ks. dziekan Barabasz, ks. 
«ałecheta Trąbała, ks. regens Maśilński, 
ks. kanonik Lewek. ks. kononik Kubiś. ks. 
proboszcz Koźlik. ks. wikary Matuszek, 
ks. proboszcz OtręLa.

wybrani członkowie zarządu rozdzielą 
pomiędzy siebie funkcje i wybiorą pre­
zesa. Nowoutworzonej organizacji ducho­
wieństwa śląskiego składamy najserdecz­
niejsze życzenia, ażeby w jak najkrótszym 
czasie stanęła u szczytu swojego rozwoju.

Dyrekcja Kolei w Katowicach zorganizowała
DLA KOLEJ (RZY I ICH RODZIN RU 

BIBLJOTEKI NASTĄPI W

Sprawozdanie roczne Centralnego komitetu
TANICH KUCHNI W KRÓL. »CiE.

W Królewskiej Hucie istnieją trzy tanie 
kuchnie, które wydawają biednym i bez­
robotnym obiady i mleko w bardzo ni­
skich cenach wzgl. bezpłatnie. Pierw­
sza kuchnia fnieści się przy ul. Sobieskie­
go. druga przy ul. Bytomskiej, trzecia przy 
ulicy Krzyżowej dla wszystkich trzech 
kuchni uiworzono centralny komitet, któ­
ry za rok « biegły daje następujące spra­
wozdanie: Wszystkie kuchnie wydały o- 
gółem 427 j39 obiadów, z tego kuchn'a 
pierwsza 166 301. druga 143 387, trzoca 
117 451 obiadów, w tem było bezpłatnych 
obiadów 201 398. mianowicie w kuchni 
pierwszej 64 436 drugiej 74 858. trzeciej 
62104 obiady. Koszt własny obiadów 
wynosił ogółem 5-1179,41 zł., w kuchni 
pierwszej 31 073.28 zł., drugiej 15 068.J8 
zł. w trzeciej 18 03» 05 zł., za płatne por- 
rie obiadowe zebrano w kuchni pierwszej 
1C 210.6/ zł., w drugiej 6852,95 zł., w trze­
cie' 5277,45 zł., czyli razem 22341.07 zł., 
dorl i.a do obiadów' wynosiła zatem 
31 Ço8.34 zł. Mleka wydano w wszystkich 
kuchniach razem 81 639 ! pół litr., miano- 
wicre w kuchu5 pierwszej 51 295 Î. w dru­
giej 20 704 i pół !.. w trzec’ej 9640 litrów,

Bezpłatnie wydano w kuchni pierwszej 
4814 L, w drugiej 5674 L, w trzeciej 384 1., 
mleko kosztowało ogółem 28161 zł., dla 
kuchni pierwszej 18 097,25 zł., dia drugiej 
7385.25. dl i trzeciej 2680-50 zł., wpłynęło 
za mleko do kuchm pierwszej 9182,91 zł., 
drugiej 4272,41 zł„ do trzeciej 1890.70 zł., 
dopłacono zatem do mleka 12814,98 zł. 
Administracja, a więc persona! i robotnicy, 
oraz wsparc’a i drobne wydatki wynosiła 
cgółera 533* 66 zł. — Zaznaczyć należy, 
że sprawozdań e powyższe odnosi się do 
czasu zarządzania kuchniami przez obec­
ne zarządy, a więc w kuchni pierwszej za 
cary rok. w drugiej za czas od 1 marca, 
w trzeciej cd 1 kwietnia 1926 r.

Dochód ogólny kutilu: \vync:;'ł w roku 
ubiegłym 89 164,79 zł„ rozchód natomiast 
87 240,78 zł. Saldo z dniem 1 styczma 
1927 r. wj nosiło plus 1 924.01 zł. Na do­
chód składały się w przeważnej części 
subwencjo udzielane przez wo’ewó-dzk" 
komitet ratunkowy. komitet Inteligencji pra 
aujecej dla n'es’enîa pomocy Dezrobotnyti 
w Król. Hucie, oraz Magistrat nńasta 
Król. Huty. (oio.)

Interesując się żydem duchowem pra­
cowników kolejowych, zauważyła Dy- 
ret ja Kolei Państwowych w Katowicach 
ogólną chęć pracowników zaznajamiania 
się z piśmienni swem polskiem, czemu 
jednakie przeszkadza brak odpowiednich 
i łatwo dostępnych wypożyczalni książek 
polskich.

Celem ułatwienia pracownikom kolejo­
wym. Jch rodzinom i krewnym, a zwłasz­
cza ich dzieciom, «> z szczającym do szkół 
zaznajomienia się z odpowiedniemi książ- 
k«.uj polskiem zorganizowała Dyrekcja 
Kolei Państwowych Ruchoma Bibliotekę, 
która od dn5a 2 lutego br. będzie przewo­
żona od stacji do stacji w dwóch wago­
nach i w ściśle oznaczonych dniach-: go­
dzinach będzie w oc szczególnych facjach 
wyp ożyczała książki

Naradę przeznaczono do wypożyczania 
około 4500 książek, a w miarę uzyskania 
dalszych funduszów postanowiono zwięk­
szać 'zapas książek do możliwie najdal­
szych granic.

Ponieważ utworzenie dobrze zaopa­
trzonej biblioteki iest bardzo kosztowne, 
nra-z w smagające doświadczenia, przeto 
Dyrekcja K. P. nie pos:adając na ten cel 
dostateczny :h funduszów i pragnąc zor­
ganizować Ruchomą Irbljotekę jafmaj'e- 
piej. zwróciła sie o pomoc do Towarzystw 
oświatowych T. C. L.. T. S. L. I Stowarzy­
szenia Kolejarzy'.

Towarzystwa te udzielmy Dyrekcji po­
mocy bardzo chętnie, TCL. zao Harowało 
1053 książek. Stowarzyszerie Kolejarzy 
1129 książek ! ł090 zł. subwencji a TSL. 
300 książek i iostarczylo na kredyt 2130 
książek.

CHOMA BIBLJOTEKE. — OTWARCIE 
DNIU 1 LUTEGO B. R,

Ponadto Bank Związku Spółek Zar0^ 
kowych złożył na książki 500 zł. * 

Za wyżej wspomnianą pomoc wyr^i 
p. r rezes inż. Dobrzycki Towarzystwo®, 
oświatowym i innym ofiarodawcom ii”1? 
niem D. K. P, i pracowników kolejowy01 
serdeczne podziękowanie. . J

Książki znajdujące się w Ruchomej0*' 
bljotece są wyborowe ł pożyteczne, a czfl 
tanie ich przynieść może bardzo powaz^ 
pożytek umysłowy. _ .u

Dia dzieci istnieje osobny dział ksia®?1 
tak. że nie zachodzi obawa, aby do 
dziecka mogła sie dostać jakaś nieoflv' 
Wiednia książka. ,{

Wagony z książkami będą kursować®! 
razem, lecz oddzielnie. 1]

Pociągi, którym5 będą przeoii gare ® 
stucii do stacji stacje, w których 
miały postoje, dnie i godziny w któryj* 
będzie się wyp. życzać książki, uwióo*i 
nicne są w dwóch wykazach. ..

W stacjach, w których postój wago11?: 
trwa ponad pół godziny, będzie wyp°^l 
czał książki bibliotekarz w wagonie. .. 
stacjach takich wagon z książkami 
odstawianych stale na ledno 1 to samo 
stępne miejsce .oznaczone rrzez za^3 
dowcę stacji. .

Osoby .wypożyczające książki po ^ 
pierwszy winny ślę wykazać, albo lej^l 
macią z fotografia, albo też poleceni®? 
przez Jednego z pracowników kolejowy^ 

Zorganizowanie takiej biblioteki nicja 
mej dla naszych dzielnych kolejarz*' irr 
rodzin należy powitać z radością i zło*»“ 
szczere uznanie erganrzatomm z p. Vre'e 
cem inż. DobrzycLim na czele.

Dalszy rozwój Narodowego Zw?ązku
Powstańców i b. Żołnierzy.

Zatarg o zapłacenie podatków.

W tym tygodniu zostały założone koła 
Narodowego Zwązku Powstańców 1 b. 
Żołnierzy w pcw. pszczyńskim, a miano­
wicie:

w Chełmie Wielkim z następ 11 ją_yro 
zarządem: Chmielarsb Jan. prezes. Gano- 
bis Jan wiceprezes, Dtubis Franciszek 
sekretarz Buchta Paweł zast sekr.. Kacz­
marczyk Jan skarbnik Janusek Plot i Ziół­
kowski Antoni iako ławnicy;

w Jaśkowicach z następującym zarzą­
dem: Zawada Teodor prezes honorowy, 
Kocur Edward prezes. Opielka Oteu wice­
prezes. Godzierz Filip sekretarz. Woźnica 
Henryk zast. sekr. Tahark5 Jan skarbnik.

Koło to urządza w dniu 6 lutego br. 
zebranie.

W powiecie katowickim założono 
w ubiegłą niedzielę w Janowie z nas 

Dującym zarządem Wlnczewski Rys/f! 
prezes, Hornik Wiktor zast. prezesa. & 
moczefe sekretarz, Balskt Karol zast ^ 
Mały Józeł skarbnik Kijowski Józef " 
mendant; , i

w Małej Dąbrówce powstańcy 1 c. ‘ 
nierze, widzą< .otrzebę założenia Narï 
dewego Związku Powstańców i b. h 
nlerzy. postanowili zwołać na dzień &■. 
lutego br. nebranie konstytucyjne o®'1 
utworzenia placówki Nar. Związku Po 
i b. Żołnierzy w Małe« Dąbrówce.

ZWIĄZEK GMIN ZWRÓCIŁ SIE DO
Dyrecja Kolei w Katowicach odmówiła 

gminom zapłacenia podatku budynkowego 
i dodatku do podatku gruntowego za IV 
kwartał 1926 r. i 1 kwaituł 1927 r. Dyrek- 
cia Kniei stanów sko swo.e motywuje tern. 
że od czasu zamlei. enia koleji na przed­
siębiorstwo państwowe, została zwolniona 
ze świadczeń na izecz Państwa.

WŁADZ WOJEWÓDZKICH.
JaJi s’ę do vnad ujemy, równ eż î „Sk?r- 

bofenn" odmówiła zapłacenia podatku na 
Siąskl Fundusz Gospodarczy.

Związek Śląskich Gmin zwrócił się o 
rozstrzygnięcie - tych sorawach do U- 
rzędu Wojewódzkiego.

Znowu katastrofa kolejowa.
JEDEN POCIĄG TOWAROWY DRUZGOCE DRUGIEMU TRZY WAGONY 

PEINE TOM'ARU. — KTO ZAWINtL?

V.'1 zoraj o godz. 3 min. 45 rano zdą-
żnły od strony Tarnowskich Gór dwa po-* ’ godzinna przerwa w ruchu. Pierwszy
nSniv! Inilror/MtrA Rn r-1 n r   _ j \ , «a. « < aciągi towarowe do stacji Szarlej (starv).

Tor. na którym jechał jeden z pocią­
gów towarowych prow adził w ten spo­
sób. że w pcy nem m5cjscu mniejwięcej 
350 metrów od stacji, przecina tor. któ­
rym zd?za! pierwszy poc ąg towarowy.

Ponieważ oba po.rągl zdążały równo­
cześnie do stacji . ierwszy miał wjazd 
wolny, dmgi zamkn';ty. Mlpo to jednak 
pociąg drugi najęci ał na pociąg pierwszy, 
obcinciąc mu trzy wozy. z których dwa 
zupenie zostały zdruzgotane.

Kierc wnik parowozu drugiego pociągu 
Potoczek Jan tłumaczy się. że sygnału 
zamykającego wtozd do stacji n’s zauwa­
żył z powodu bardzo gęstej mgły. Zai w 
chwili gdy się zorientował w sytuacji 
i swój pociąg chciał zatr r.yruać hamulce 
odmówiły posłuszeństwu. W składzie po > 
c;agu znajdowało sie kilka wozów amery­
kańskich. które «iąią hamulce powietrzne, 
i te wediug oświadczenia kierownika pa­
rowozu nie chciałv i 3 Jonować.

Z powodu katastrofy nastąp ta kilko—

poci««; puszczono około gr dżiny 10 rano.
Oprócz dużej szkody mater alnej. o- 

Har w ludziach ni było.
Śledztw o w sprawie kat£ strofy w toku.

(a. o.)

Powszechne wykłady Uniwersytetu 
Jagiellońskiego

NA ŚLĄSKU.
Staraniem Towarzystwa Czytelni Lu­

dowych odbędą się na Sląslcu następujące 
wykłady:

L „Pr>emvsł ooiskj 1 jego widoki roz- 
wo*u" wygłosi asystent U.iiw. Jagiell. p. 
Dr. Yiktor Ormlcki;

a) w Katowicach w sobotę, dnia 29-go 
stycznia 1927 r. o godz. 8 wieczorem w 
auli Gimnazjum Państwowego (ul. Mickie­
wicza lo);

b) w Wielkich Hajdukach w niedzielę, 
dnia 30-go stycznia 1927 r. o godz. 4 po 
południu w sali Katolickiego Domu Związ­
kowego tul. Kościelna 6);

c) w Mysłowicach w niedzielę, dnia 
30-go styczn-a 1927 . o godz. 7 wieczo­
rem w auli Seminarjurn Nauc^ycielsk ego 
Męskiego (ul. Setni wjalna 6).

U. „Zagład;# słowiańszczyzny zachod­
niej" wygłosi P. Prot. Stanisław Piwko:

Generałowie z wizytą w kopalni „Blücher“.
W tych dniach zwiedzili kopalnię Blue- 

cher w Bcguszowicach, powiat Ryonik, ge 
nerałowie Osiński i Zając v towarzystwie 
pułkownika Czuraja, podpułk. i dow. gar­
nizonu w Rybniku, Gtodzyńskiego i 2 ofi­
cerów.

kopalni przyjęli generałów inż. Bu- 
aek. dyr. kop. w Świętochłowicach, insp. 
kop. ..Bluecher“ Dosner, inż. Jedner, inż. 
Tecner i Farny. Ze strony Okręgowego 
Urzędu Ziemskiego naczelnik Wiśniewski i 
inż. Oszelda.

O godzjnie 4 po południa goście «je­

chali do kopalni na pokład „L“. >4r proc.
1^ rb-órtirt rtrrlo/innl: 1_____» U' 1_____________ciepła. Goście oglądnęli kopalnię. W ko­

palni zostali powitani przez dyrektora kop. 
i miejscowe towarzystwo górników oraz 
orŁ.estrę.

Wieczorem urządzono raut w kasynie 
kopalni.

P. generał Osmski w swem przemó- 
wieriu dcięKOwał z„ przyjęcie oraz za­
znaczył, że górnik j żołnierz powir.ni zaw 
sze byc w harmonii, ramię przy ramieniu 
tak w czasach iłokoju, jak i wojny.

—-:-v *

a) w Król. Hucie w sobotę, d.tla
stycznia 1927 r. o godz. 8 wieczorem ■ 
auli Gimnazjum Żeńskiego (plac Kopef*1’ 
ka); .

b) w Świętochłowicach w niedzi®.i«'dnia 30-go stycznia 1927 r. o godz. 6 #1 - - - ' - - ;]{'/ozorem w sali p. FojciKa (ulica Bytoms-j
IIL „Nlemcv a sprawa polska w 

Wielkiej Wojny" wygłosi docent 
Jag'ell. p. Dr. Józef Feldman:

a) w Siemianowicach w sobotę, d1?
29 stycznia 1927 r. o godz. 8 wieczór® 
w sali przy probostwie; ,

b) w Szarleju w niedzielę, dnia 30
sb cznia 1927 r. o godz. 4 po poh’dniü 
szkole II (ul Gimnazjalna): ,

c) w Rudzie w niedzielę, dnia 30-»
styczi ia 1927 r, o godz. 7 wieczorem ' 
sali Towarzystwa Czytelni Ludowych & 
Janasa). ,

Wykład proi. Plwkl będzie ilustrow*1 L. 
obrazami świetlneml. — Wstęp bezpłah1-

Skargi
naszych czytelników.

fn
%
D.
fe
1
V

Redakcja nasza otrzymała szereg 
stów ze skargami od Czytelników w sp®. Jr
wie mostu pod Śzcpienicami. który
strat katowicki reparuj»» w żółwiem t

rh jpie. Wsîcutek tego ruch kołowy i a u tob“ t^, 
sovry miedzy Katowicami i Sosnowe®.1!

•krfj.nusi się odbywać przez Radochę uwi 
Mysie.wic. prz*z co ludność narażona Je? 
na wielka stratę czasu.

k
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Dziś: św. Walerego 
Jutro: św. Franciszka 
V''schód słońca: g. 7 tri. 
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Długość dnia: g. 9 m. 5
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PKZFŁOŻENIF TARGU-
Z di wodo święta Matki Boskiej Gromu, cz­

uci w dmu 2 lutego br. zostanie przypadający 
na ten dzień w Król. Hucie targ przełożony na 
wtoiek. t lutego br.

! Wielki bal maskowy
urząoza górniczy Klub Sportowy ..Kresy“ 

przy Polskich Kopalniach Skarbowych, w dniu 
.. lułego w salach Katolickiego Domu Związ­
kowego w Król. Hucie, przy ul. Wolności.

Wstęp tylko za ^kazaniem zaproszenia. 
Początek o godz. 20 iO. Wstęp od osoby 3 zł-, 
bilet familijny (3 osoby) 7 zł- 

Bal zapowiada się świetnie.

I ZTarao^rihiego I g £agł. Dqkf.

nabożeństwa dzisiaj
CrJ? kośc*e,e N. P. M. w Katowicach.

Greicl“4' 6 rau0 msza ŚW" za duSzę Marty
Godte. 6 i pól rano msza św. za duszę Kazi- 

® • 'a tarkowa.
■ Skib^ rano msza ^w' za duSz9 Agnieszki 

Nabożeństw ! jutro.
Kołat k" * ran° rnř7,a 23 duSzę Józefa

dobrej2 6 * p°‘ rano msza św. za dusze Juli
Godz. 7 rano msza św. żatobila za duszę 

arty Zgraj i Klary Śpiewak.

Podwj żka dodatku mieszkaniowego, 
p 2- Z. P. Polsk; Związek Pracowników 

rzemysl., laurowych i Handlowych \> 
^tcwicacl, (ul. Poprzeczna 2) doposi nam, 
e od 1 styczpia 1927 r. począwszy z

, ustalona wysokość podatków miesz- 
^niowych dla pracowników zatruJrrio- 
ych w zakładach należących do Związku 
racodawców Górnośl. Przemysłu Gor­
szego i Hutniczego grupa a) bezżenni 
,’00 zł., żonaci 26,14 zł.; gruga b) 20,04 

’ ~~ 39.21 zł.; grupa c) 26,14 zł., — 47,05 
z •• grupa d) 29,62 zł., — 52,28 zł.; grupa 
V 33,11 zł., _ 52,28 zł.
..Wiązek Pracodawców uznał w okół­

ku .z dnia 14. 12. 192b r. stawki po,ryż- 
,ze _ i polecił wypłacenie dodatku miesz­
kaniowego w raz z .pensjami pod koniec 
styczn:a rb.
— W' dniu 31 bm. upływa termin składania 
00“®ń o koncesje na hurtovnto tytunlowe. 
i Śląski Urząd Wojewódzki (Wydział Škar­
pě’) podaje niuiejszem do wiadomości osób 

■tresowanych, że zarza lżone wskutek „olt- 
p*T>'a Ministerstwa Skarbu z dnia 25 10. 1926 r. 
P°stępowajiie koncesyjne zmierz liące do ob­
udzenia na teryte-juin Województwa Sląskie- 
5° sklepów tytoniowych osobami, które należą

zosta­

no grup uprzywilejowanych na myśl rozpo-
pśdzcnia Pana Prezydenta Rzeczypospolitej 
Jakiej z dnia 27 12. 1924 przedłużono roz-

(—) Walne Zebranie L- O. P. P- w Świę­
tochłowicach.

W ubiegły piątek urządzono w Świętochło­
wicach Walne Zebranie LOPP. Jednakże ze 
względów na nikły udział czhmków odbyło 
sie tylko zwykłe zebranie, na którem doko­
nano skompletowania Zâ yą-du Na miejsce 
ustępującego sekretarza Malika wybrano p. 
Derwęskiego. i skarbnika p. Edmunda Pie- 
trygę.

Na zebranie to przybył również sekretarz 
Wojewódzkiego Komitetu LOPP-. który zdał 
sprawozdanie z dokonanych prac przy budo­
wie lotniska w Katowicach.

Walne zebranie koła miejscowego LOPP- 
w Świętochłowicach odłożono do cżasu uka­
zania się nowego statutu.

Spodziev'ac sie należy, że na przyszłem 
zebraniu członkowie j sympatycy stavvia się 
liczniej. (sz)

(—) Zerwane noriedzenie Rady Gminnej 
w Piekarreř Wielkich.

W Piekarach Wielkich miało się odbyć 
wczoraj posiedzenie Rady Gminnej, które 
jedna.:że nie doszło do skutku, ponieważ 
wynikła gwałtowna sprzeczka pomiędzy 
naczelnikiem gminy a jeunym z radnych. 
Smutne zajście na tern posiedzeniu znaj­
dzie swój epilog w sądzie, (a. o.)

(—) Powo inny filantrop.
W Szarleju przychwycono na nieprawne«! 

zbieraniu składek ., i cele Z. O K. Z. p. P. Po­
dobno panu P. uda?o się w kilku miejscach na­
ciągnąć ofiarnych ob;-wateii. .Filantropem“ za­
jęła się miejscowa policja, (a. o.)

(—) Obchód styczniowy w Szarleji*. 
Karaniem sebcii kultu -alno-oś wiatowej Z. 

O. K. Z. odbędzie sie w Szarleju dnia 30-tego 
bm. w sali p. Kubańskiego „U’oczysia Wie­
czornica“. ku uczczeniu rocznicy równania 
styczniowego.

W Kregramů odczyt o powstaniu styczmo- 
weha. dek] imacje, śpiewy i t. d.

Na zakończenie Wieczornicy odegra nau- 
CŁycielskie koło dramatyczne z Szarleja obra-

§ Wielki Bal dnia 1 lutego w Tarno eskich 
Górach.

Za inicjatywą b. starosty Żuławskiego Po- 
wi' towy- Komité; ■ Przygotowania wojskowego 
i Wychowania fizycznego w Tarnowskich Gó- 
•acb urządza we wtorek 1 lutego br. .Bai“ w 
salach Sejmiku Powiatowego, w gmachu Sta­
rostwa, przy ulic-if Sienkiewicza 2.

Prezesem komitetu jest dyrektor państwo­
wej huty otow tu i srebra w S rzybnicy inży­
nier p. Antoni Kamieński.

W skład komitetu urządzającego wchodzą:
Burmistrz Bondkowski, pułkownikowic By- 

stramow*e. dyrektorowie Cząpłowle. pulkow- 
nikostwo Jetldwłe. in*yrńerowa Kamieńska, 
mecenasowie Kempkowie, kapitanowie Mrocz­
kowscy. inspektorowie Ramoszkowie. naczelnik 
Szkclnik. naczelnik Wyczyściok. nacz. sądu 
Wojciechowscy, doktorowie Zalescy, staro­
stowie Żuławscy.

Bufet we własnym zarządzie. Role gospo­
dyni ju’etu przyjęła łaskawie nadtodczyni p. 
Czaplfna. Tańce peprowe 3 .i rotmistrz 3-go 
pułku ułatinw p. Strawiński. Początek punktu­
alnie o godzinie 21-szej. Wstęp tylko za zapro­
szeniami. Czysty dochód przeznaczony na cele 
przewidziane statutem Koła Przygotowania 
Wojskowego i Wychowania Fizvcznego w 
Targowskich Górach. Bal zapowiada sie świet­
nie. Sale wspaniale dekorowano i przystrojo­
no. Sądząc po imiennych zaproszeniach wy­
syłanych przez komitet na pięknym cz~ma- 
nvm papierze i liście zaproszonych gości, bal 
pod wzgedem doboru towarzystwa będzie 
pierwszym w obecnym karnawale, (a. o.)

-----oOo-----
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OBCHÓD 4-EJ ROCZNICY KORONACJI 
PAPIEŻ A.

Konferencja w celu zawiązania Komitatu 
obchodu 4-ej rocznicy Koronacji Papieża od­
będzie się w Dąbrowie w sobotę dnia 29 bm. 
o godz. 6-ei wieczorem w malej sali Stów. 
Rubotników Chrześcijańskich. Inicjatorzy na 
konferencje Powyższą zaprosili duchowieńst­
wo. władze komunalne, szkolne i szereg sto­
warzyszeń i instyfucyj. Uroczystość obchodu 
rocznicy 4-cj odbędzie sie dnia 13 lutego-

STAN PRĄCI’ W SOSNOWCU.
Według ostatok.il danycli statystycznych w 

poszczególnych zakładach pracy w Sosnowcu 
zatrudnionych jest oLecnk : fabryka Kr lupego 
95 osób. Wożniak 134, Piątkowski 13, Huta 
Szklana 52. Chrzanowski 75, Dźwignia 37, Sza- 
fruga 6, Kubalka 7, fabryka C. S. Schön 1830. 
fabryka Huldczyńskiego 1023, fabryka Dietla 
119. Gzichów 65, Siła 20, Nobel i Metal 15, 
Sosnowianka 63, Cieślik 6, Laban 5, kop. Hra­
bia Renard 2096, Fitzner i Gamper 734, Huta 
Katarzyn- 1022. papiernia Lamprechta 142. 
kop. Modirzejów 977. kop. Orior. 273. walcow­
nia Hr. Renard 669. fabryka Deichsla 420, fiuta 
Staszic 308, kop. Radocha 131, Lubliński i Ja- 
snuls&i 275, kop. Wiktor 1824, Hut i Milowice 
1754. Huta Emma oraz Polska Szklarnia są me­
czy mie. W porównaniu do ubiegłego miesiąca 
liczba robot lików zwiększyła się o 340 osób. 

—xox—

Gj) W sprawie służby w straży pożarnej w 
Lublińcu.

Magistrat miasta Luoluica podaje do pu­
blicznej wiadom iści, że w myśl statutu miej­
skiego, dotyczącego s’riby pożarnej, jednora­
zowa opłata zwolnienia od obowiązku służby 
pożarne, wynosi 250 zł. lub ?5 zł. rocznie 
Zwolnienie to jest jednak tylko wtedy możli­
we gdy bęć .le już odpowiedni- liczba stra­
żaków potrzebna do pełnienia służby. Wpły­
wające opłaty í.ů zwolnienia mogą być zużyte 
tylko na potrzeby straży pożarnej.

(§) Jarmark w Lublińcu.
We wtorek Jnia 8 lutego odbędzie się w 

Ltib'ińcu ja merk na konie i bydło.
-----oOo——

ZCIĆs*&& w*
(:) Walne zebranie Kasyn? DoIskiego w 

Bielsku
nibylo sie dnia 24 bm. o -S wieczorem w 

lckahi własny.u. Szóste to Walne zebranie od 
czasu istnienia Xasy.ia. stanie się zapewne■ zy fci Ifa. Łt/UJUŁUIIU aut- I ł-IU ûll, Q 1CJJ IJlllčL* I “ --------------------- J t 7---------..

grodzeniem z dnia dzisiejszego, do dnia 31 | zek dramatyczny w trzech aJrtach pt. „W górę Przełomowa chwila w hlstorn i rozwoju tej 
br. - I serca"’. , polsniej kirlturalno-towa/zysatiej placówKi. —

jc, Wszystkich interesowanych wzywa sie w 
ffji ."'Jasnym interesie aby w powyższyit ter- 

nje wnosili podanie o nadanie p.óżnlć się 
cv t ych sklepów tytoniowy, h, do dotyczą' 
lôw" Órzedów skarbowych akcyz i moropo-

Zebranie nauczycieli i < rganlstów 
si« -,a 29 bm. o godz. 4 po pół. w „Suk P"w- 

«ncóy “ (małej) w Katowicach pł. Wolności, 
^°9dzie się zebranie nauczycieli-orgamstów 

celu omówienia ważnych spraw.
' - „Bański comber“ w To w. Polek w My- 

"°U;lcach.
Ç .?ow. Polek w Mysłowicach urządza dnia 
r y* 'So (w niedziele) doroczną z_bawę z u- 
bp,,?“ c°nyni pre gramem p. n. „babski com- 

r,- Zabawa ta cieszy sie co rok dużem po- 
w°d2enieni. (11O 

j~- Mebezpieczjie schody. 
jj0)”a .urwany“ most w Mvslosvicach, tuż 
dro dwf>rCi k >leiowego, wiodą stare schody 
. esvriiane. Progi tych schodów są wąskie 1 

ytarte tak. że chodzenie „c nich nie tylko 
porze zimowej naraża ludzi na niebezpie- 

2e£stwo.
j kilka progów początkowych zmieniono je- 

czt w lecie. gómc proyi już nie dociekały 
Ę zmiany.

Niebezpieczne schody należy przez okres 
oczyszczać z lodu i dobrze posypyu ić 

Äm, z nadejściem zaś wiosny należy 
całą górną ich część.

Początek o godzinie 5.30 po południu, (a. o.) 
(—) Srebrne gody.
Wczoraj obchodził 25-Ietni Jubileusz poży­

cia małżeńskiego Paweł Glombica. nchc lica. 
Rano przy zapełnionym kościele ks. Prałat 
Pucher na intencję jubilatów odprawił uro­
czyste nabożeństwo z „Te Deum“. Wieczorem 
p. Glombica podeimowal u siebie gościnnie 
krewnych i przyjaciół.

(—) Kolenda w Towarzystwu Katolickich 
Abatynentów.

W ubiegłą niedzielę „Jbyta sie w Towarzy­
stwie Abstynentów w Wielkich Hajdukach ko- 
lenda dla czloęków, po której odbyło się ze­
branie miesięczne. (sz)

(—) Liga Morska i Rzeczna w Wielkich 
Hajdukach.

W sobotę dnia 22 bm. po południu o 'byłe. 
sie na małej salce „Hotelu Śląskiego“ w Wiel­
kich Hajdukach aebranie codopiero zi łożonej 
Ligj Morskiej i Rzecznej w Wielkich Hajdu­
kach, pod przewodnictwem naczelnika Urzędu 
Gminnego p. Grzesika.

Po przeczytaniu porządku dziennego i pro­
tokółu z ostatniego zebrania, przystąpiono do 
obrad nad rozszerzeniem działalności orgajil- 
zacyjnej Ligi Morskie* 1 Rzecznej-

Na temat przemówienia przewodu icz.icgo 
Grzesika wywiązała sie bardzo ożywionaPń, , , . i P. urzesiKa wywiązała się i»““"

lv ?Voby tez Pożądane, aby 6chodv te me t>i- I dytkusia. w które* brali udział nieomal wszy­
li tak strome i niewygodne Jo wchodzenia. I _
tyf,'4i powinny być szersze i niższe Pr*cbnd > 
* a sclicćów jest konieczna ze względu na du- 
v ruch w tem miejscu, (m.)

r- Spis ludności w Mysłowicach, 
w »Pis ludności w Mysłowicach rżbedzlc się 
g miiach oc 31 bm. do 4 lutego rb. Przy spi- 
J® będzie brany pod uwaj e <*tan z dr ia 15 
cf^n.a 1926 roku. Właściciel domôu I loka-

scv.
Wybrano Komisję, w celu zorganizowania 

zabawy karnawałowej Ligi Morskiej i Rzecz­
nej.

oOo——■

,®fzv otrzymaią w tych dniach blankiety spl- 
które mają być wypełnione w ciątm i

od dorccte v.a.

Z Rgbnichietlo.
(X) W sprawie budowy domów urzęd­

niczy ch w Rybniku.
W snbetę, dnia 29 stycTiiia 1927 r. o 

řodzinie 5 po południu odbędzie się w Ho­
telu Świerklaniec w Rybniku^ zebrare 
członków spółdzielni urzędników mia >ta

______ ____ ___ ____ Rybnika, celem ^mówienia programu dal-
śtrode wieczartm odbyło się zebranie in- I szjj budowy mieszkań urzędniezreh w 

f'nacyjne w sniawic utworzenia kolumny sa- I ^
^arn-i o k. Po zagaje iii ;wz prezesa *

% KrAI. Uułn-

J Posiedzenie Czerw. Krzyża w Król Hucie.

wytvezne dlaDolnej P. C.
r WidoM omówiło -łówtie -----
h!11 iu, który rozpc ;zrńe się w dniu 1 marca br. 
I Zedmiotem kursu będzie nauka ratownictwa 
.nauka o obronie przeciwgazowej. Kurs nro- 
.JJdzcmy będzie oddzielnie dla Pań i Panów, 
Siadać mogą sie osobi- pom ędzy 1« a 45 

J^iem życia. Zgłoszenia należy nadsyłać na 
t;smie do Sekretariatu Poisk*ego Czerw. Arzy- 
43 w Król. Hucie. ul. Wolności 42. Ili P-. do

•y) Z życia sokołów w Chwałowicach 
W dniu 23 stycznia po poł. odbyto się 

w Chwało wicach w sali p- Fyrle Walne Ze­
branie Tow. Girrnnat. „Sokół“. Jako delegat 
okregou v był obťcnv p. W. Szczypa z Ry­
bnika. Między Inncmt był na rorządku dzien- 
r yra j wybór zarządu do którego wybrano, 
,ako prezesa p. Fzumberę, jako viceprez. p*

■ w i\im. 11UV/IC, ui. v, — i Neumane jako sekr. p- Kuczerę. ako naczel-
l'^'^zenîa dołączyć należy osta*nie świadec- I rMa p. Raka. Walne Zebranie odbyło sie spo- 
j f) s/ko'ne. Zapisu przyjmuje się najpo n.ej I komie z poczucieni obowiązku 1 przy licznym 
La 28 H br. Wymagam >est znajomość jer,"- I udziale członków.
be bp^skiego. ars ten.będzie dla uczestó to? I Podziękowanie i uznanie należy się dotych- 
vczPlat«ym. kierownictwo spoczywać pędzie | ozasowem w.kuietftiemu prezesów, p. Dut- 

reku di. Urbanowicza i dr, Kaczkowskiej. I fcowl ^ le-jo pr .c na niwie ąokolei 1

polskiej kulturalno-tcrwa/zyśkiej pia :owu.. 
Dotychczas, mimo piokntwo i bard-zo przysięp- 
nie przy p!. Smolka 1. 4 Dołożonego lofralu. Ka­
syno Polskie nie odznaczało się zbytnią frek­
wencją i ilością stałych członkói r a to z po­
wodu oiosunkowo wysokiej wktodki i wpiso­
wego. Dlatego też : najwyższem uznaniem 
pndnieść należy inicjatywę wj^szłą od p. era 
Adameckiego i podobnie mu myślących uprzy­
stępnienia Kasyna także Warstwom szerszym 
przez zlanie sie Kas-ma z tak świetnie rozwi- 
jającem się T-vem Polskiego Teatru w Biel­
sku. — Wskutek uchwały powzięte] na estat- 
nieir Walnem zebraniu Kasyno Polskie staje się 
sekcją T-wa PcI. Teatru i jako taka daleko 
taniej administrowana daje możność znaczne­
go obniżenia wkładek, a tem samem żywszej 
frek ./rac'i Szczęśliwej myśli i wykcnuiin zla­
nia sie pojedynczych placówek w jedną wiel­
ką. żywioną Instytucje ogarniającą całość ży-

1 cia Pclaków na kresach, n ożna tylko przylcla- 
snąć, życząc z serca iaiuiajlepszych wyników 
pracy i dążeń i jaknajwiększego Tozwoju.

(v-x.)
(:) Sprawa rozbudowy dworca kole), w 

Cieszynie
Niedawno bawiła w kraWwskiej dyiekcü 

kolejowej deputacja zastępstwa gminnego w 
Cieszynie z p. wiceburmistrzem' Gabrischem 
na czele, celem poinformowania się o sprawie 
rozbudowy cworca kolejowego. Deputacja do­
wiedziała się tam bardzo niepomyślnych dla 
rozwoju miasta rzeczy. Mianowicie dworzec 
osobowy ma pozostać na starem miejscu z ma- 
łemi tylko przeróbkami. Natomiast dworzec 
towarowy ma stanąć nieodwołalnie na Bobrku, 
t. j. półtora kilometra za miastem. Tak podob­
no zadecydowało ministerstwo kolejowe w 
Warszawie. Wyki nanic tego projektu bjło^y 
wprost fatalne dla rozwoju hanciu i przemysłu 
w podupadającym z dnia na dzień Cieszmiie. 
Toteż otyczące koła postanowiły wszelkimi 
śroAami tronie się przeciw wykonaniu tego 
krzywdzącego Cieszyn projektu. Czy tylko to 
co pomeze, bo Cies/vn zadaleko od Warsza­
wą. której widocznie wiele nie zależy na roz­
woju kresowe; mieściny granicznej, (h.)

(:) Nowy pociąg Cieszyn - Bielsko?
W liajb'itszym czasie ma być zaprowadzo­

ny nowy pociąg osobow z Cieszyna do Biel­
ska. który miałby dogodne Dołączenie do po­
ciągu po/pieszn., przybywającego do Cze&k. 
Cieszyna o godz. 6 wieczorem z Wiednia, Bu­
dapesztu i Diałogrodu.

(:) Narciarski bieg rozstawny.
CI es z j ftskie kluby „aicia.skiť urządzą’5 w 

środę, dnia 2 lutego br. bieg íozstawisy na 
przestrzeni Czantoria — Cieszyn. Trasa biegu 
prowadzić będzie od schronisga na W. Czan­
torii przez Dzięgietow- Mnis^iwo do Cieszy­
na, gdzie na łące, t. zw. Cieślarów«-, poniżej 
szpi ala kratowego, będiie meta biegu. Starł 
r.„ Czaitoiji o godz. 1 po poi., przyjazd za­
wodników do Cierzyna mniej więcej o god2.
2 i pół. Zawody te odbędą się pod protekto­
ratem miejscowych władz i gminy miasta Cie­
szyna. Oczj wiście cała ta impreza odbędzie 
sie. leżeli śnieg do tego r*ąsu wytrzyma. Nie­
spodzianki ni o wyłączone!

+ Wypłata zapomóg bezrobotnym pracow­
nikom umysłowym.

Wobec zez wolenia Pana Ministra Pracy 
i Opiek* SjJołecznei na dokonanie wypłat za­
pomóg bezrobotnym pracownikom umysłowym 
według dotychczasowych zasad — Zarząd 
Obwodowy Funduszu Bezrobocia w Sosnow­
cu podaje za naszem pośrednictwem do wia­
domości. że wypłaty odbędą się dnia 29. 31 
stycznia I 1 lutego br. według kolejnych nu­
merków oznaczonych na legitymacjach przy 
kontroli dokumentów.

W dniu 29 I br. od Nr. I—W0; w dniu 31 
F. br- od 171—340; w dmu 1 II. br. od 341—

I 500 włącznie. Jednocześnie zaznacza się. że 
wypłaty zapomóg uskutecznione będą jedynie 
Po przedstawieniu dowdu osobistego lub fo­
tografii poświadtzonei przez Magistrat zga­
dnie l rząd Gminny. Wypłaty z upoważnienia 
w żadnym razie uwzględniane być nic mogą. 
W razie niewyczerpc: ia całkowitego kn dytu 
o dalszych wypłatach nastąpi osobne zawia­
domienie. —

+ Polski Związek Zawodowy Pracowni­
ków Przemysłowych i Handlowy ch lia bezro­
botnych pracowników umysłowych.

Ministerstwo P-acv i Opieki Społecznej wy­
dało nową instrukcję dla prowadzenia akcii 
pomocy doraźnej bezrobotnym pracownikom 
umysłowym. Instiukcja ta. naieżoną Mcznemi 
formalnościami, stanowi znaczne pogorszenie 
w stosunku do poprzednich przepisów. Zostali 
wyeliminowali pracownicy bezv >bÓtni z r~k-j 
1923, którzy dotychczas pobierali zasi‘ki. Po- 
zattiD wprowadzuiio uzereg utrudnień oraz- u- 
stalono normy zasiłków w wyseitości procen­
towej od zarobków, co i powoduje ich obni­
żenie.

Vor owad zenie w ŁyceJ tych mzepi»ów 
spotkało sie z silnym sprzeciwem. Pol. Zw. 
Zaw. Prac. Przem. i Handl, wydelegował w 
tej sprawiał do Warszawy swego sekretarza 
jeneralnego p. W. Kościńskiego celem założe­
nia protestu w Ministe twle Pracy 1 Opieki 
Społecznej Jednocześnie domagano się, aby 
przynajmniej w styczniu zasiłki zostały na pod­
stawie dawnych przepisów wypłacane, a to 
wobec bl.shiego końca miesiąca i braku czasu 
na przeprowadzenie nowej kwalifikacji bezro­
botnych. co odwlekłoby wypłatę styczniowych' 
zasiłków do połowy lutego. Starania te wyda­
ły ten rezultat, żo Ministerstwo Pr i Op. Sp. 
pizvrhylilo się do postulatów P. Z. Z P. P. î 
H. i zarządziło wypłatę zasiłków w styczniu 
na podstawie dawnych przepisów.

+ Tragedia dziecka.
Janina Krawczyk, zam. w Sosnowcu na 

Sielcu pliv ui. Krasińskiego 7, uiządziła oneg- 
daj w domu pranie. Otsk baljl, stojącej na 
środku kuchni, Krawczykowa postaw iła duży» 
garnek z gorącą wodą. Na pojtodze Bawił się 
tymczasem jej 6-Ietni syrt Longin, który wpadł 
do garnka z gorącą wodą i poparzył się dotkli­
wie. Malcowi pierwszej pomocy udz;elił dr. 
Ingcter. lecz okazała się ona bezskuteczną, 
gdyż po kilku godzinach zmarł.

v ) Film propagandowy.
Zarząd miasta Lies :jmą zamie/za rozbudo­

wać >ak już donosiliśmy Łaźnię ntiepką na 
cele kuracyjne,

Poitiiędzy irinemi kąpielami projektowana 
jest kuracja za pomocą < ryglnalnej borowiny 
piszczańskiej w ten sam sposób jak w Pu­
szczanach.

Celem zapo^iaiiia Członków Wydziału 
gminnego, Lekar/y I szersze sfery hićności ze 
sposc bem kuracji be-owiną piszccańską, wy­
świetlany będzie dnia 27 bm. o godz. 4 f pół 
Pd połudnm w Kinie i lejskim w Cieszynie 
film propagandes y Dyrr1""*! piszczańskiej,
wraz z krótkim referatem lekarskim.

(:j Sprawozdanie Ś*. Stacji meteorologicz­
nej w Cieszynie za rok 1J26.

Średnia temperatur3 roczna w Cieszynie 
wynosiła + 9 C°. Najwyższa temperatura by­
ła 28.5r C dnia 15 lipca, najniższa — 17.8 stopni 
C dnia 12 stycznia. Dni pogodnych było 30. 
ani zachmurzę jych 154. Słońce świeciło j-sno 
13973 godzin.

(:) Klika dat z działalności Ochotniczej 
Straży pożarne! w Cieszynie.

Ochotn.eza Straż pożarna w Cieszynie in- 
terwenjowała w r. 1926 11 razy przy poża­
rach. ..irtywnych członków liczyła 77, z tych 
urna rto w 1926 r. 4, wystąpiło 3. trrzybyto 3 
nowych.

J



Nr. 3. Katowice, dnča 28 st^znfa 1926 r. Rok 2.

Racjonalne utrzymywanie krov. mlecznych i prze* 
trzeganie hygjeny przy produkcji mleka zależy oJ kil­

ku ważnych warunków, a mianowicie: od hygjenicznego 
utrzymvwi nia pomieszczeń, przeznaczanych dla krów, 
nd 'acjonalnego urzymywan'a krów. od racjonalnego 
dojenia krów i od hygjeny dojarzy.

Budynek, przeznaczony na obetrę, powinien być wy­
budowany na małym wzgóncu. nie w dole. ażeby me 
było wilgoci; obora powinna być dobrze oświetlona, 
musi mice dużo powietrza i często winna być przewiet­
rzana. Na każdą krowę powinno wypadać najmniej 30 
metrów sześciennych powietrza. Podłoga powinna być 
szczelna, sucha i zrobiona, o ile możności, z materiału 
ni iprzepuszczalr.ego, jak cement, cegła. Powinny być 
też urządzone dobre wentylatory.

Obora nie powinna być używana do żadnego inne­
go celu, jak napnykład do składania słomy, siana, na­
rzędzi gospodarskich itp., pomeważ przez to tylko na­
gromadza się brrd. kurz i pył, który łatwo może się do­
stać do mleka.

Jeżeli strych nad oborą ma być użyty, jako sk’ad 
na paszę, .o powała musi oyć bardzo szczelnie zbudo­
waną. ażeby nie przepuszczała .nyłii zc słomy lub siana.

Stanowiska dia krów powinny być tak krótkie, aże­
by kał i mocz wpadały wprost do ścieku, który powi­
nien być na 20—dU cm. głęboki, a na 45—50 cm. szero 
h. i zawsze utrzymapy w czystości. Wa/ną jest rzeczą, 
ażeby oczyszczanie ścieków 1 zmiana śc.ołki odbywały 
sie przynajmniej na godzinę przt-d dojeniem krów, aże- 
oy powstały kurz miał czaę opaść 1 osiąść się.

Znój powinien być usuwany ze stanowisk i zc ście­
ku na godzinę przed każdym rannym wydojem, a jeżeli 
krowy po tesłaia w oborze prztA cały dzień, to powinien 
być drugi raz usuwany przed wydojeniem jvicczomym.

Wsžystkie sdany i powały powinny być obrnutane 
i bielone 2- -3 razy ao roku. * '

Należ:' zwracać baczna uwagę na stan zdrówotny 
wszystkich krów. W oborze nie po winny one być roz- 
meiszczone zbyt ciasno, i nie należy skupiać sztuk za- 
wiele.

Ponieważ w oborach naszych panuje gru dica. która 
iak wiadomo, przez mleko przoohodzić, może i na ludzi; 
należy W oelji zwalczania tej clio,oby przynajmniej 2 ra­
zy na rok przeprowadzać kliniczne i za po. tocą szcze­
pień diagnostycznych (tuber kdinłzacja) badania całej 
obon przez specjalistę, lekarza weterynaryjnego. Sztu­
ki, uznane za chore na gruźlicę, powinny być 
natychmiast wydr elone i pęzeznaczonp na rzeź, stano­
wiska zaś po nich specjalnie zdezynfekowane; sztuki po­
dejrzane — muszą oyć uodosobnione aż do powtórnego 
zbadápia za pól roku. Nie należy karmie cieląt mlekiem 
od krów podejrzanych, a cielęta od krew chorych odłą­
czyć od swych matek, najpóźniej W dw à dni po 
ur< dzen u i karmić je mlekiem od krów zdrowych.

Całą oborę co trzy miesiące oczyszczać i dezynfe­
kować, a szczególniej koryta po sztukach chorych i po­
dejrzanych.

W zimie j jesieni wypuszczać krowy na parę godzin 
na powietrze, a na wiosiię i w lecie trzymać je na po­
wietrzu j?knajdłużęj. Wszystkr krowy powinny być 
czyste i nie oblepione gnpjem.

Wielka encyklopedia
rolnicza.

$ • •1 ■■

Kaźly kulturalny kraj już oddawna zaojxarzjt *ię dia 
'■żytku swych obj wateli-rolników w dzieła, kióre odzwier­
ciedlają wszystko, co tylko może być pouzeb.ie lub też Inte­
resować rolnika.

Wielkie encyklopedie ruln'cze są wydane prawie we 
wszystkich jçzyJJcaçH, odpowiadane na każdo zapytane rol- 
mka-praktyka.

Próba stworzenia pcd»bnego dzieła w >ęzyku polskim by­
ła podjętą w r. 1889 w Warszawie przez Muzeum Przemysłu 
i Handlu. Wydanie tej encyklopedii rolnicze] trwało aż do r. 
1902, przyczem ukazało się 11-.omowe ds lejo, mające p*wną 
wartość iecz, jako zbiór wiadomości o rolnictvie, nleoopowa- 
dujące pojęciu o encykiooed}:, gdyż nie zawiera ona elemen­
tarnych warunków układu wiadomości, przyjętych we wszel­
kich encyklopediach. Są taro umieszczone pod niektórem na­
zwami cale dzieła, obejmujące oddzielne dziedziny nauki rol­
niczej. nie uwzględniając rozbicia lycii wiadom iści na po- 
s; zesólne pojęcia i wyrazy, co stanowi właściwie zasadę 
Każdej encyklopedii, jako di iela mającego odpowiadać natych­
miast iw. rożne zapylania bez potrzeby długiego wyszukiwania 
"teresująćcgo w dmej chwili pizedmiotn.

F.ncvWope íja ta, została wydana v/ b. ogra.1 czonej ííoš- 
. C'.zeinpinwy i wkróice się wyczerpała tak iż oddawna na 
lynku I - .'gąrskim o niej nawet zapomniało.

Jeżeli zachodzi uzasadnione podejrzenie, że poda­
wana krowom karma szkodliwie dz'ala na ich zdrowie 
lub wywiera szkodliwy wpływ na mleko (mleko gorzkie, 
śluzowate), wtedy należy ja zmienić zą poradą lekarza.

Absolutnie niedopuszczalne są dla krów domych od- 
padk! browarniane, melasa i par.za zepsuta.

Bardzo jest ważną sprawa podściólki; często się 
słyszy zdanie, że na podrció? może być użyts wszystko, 
co najgorsze. Zdanie takie jest bardzo mylne, ponieważ 
podścielanie słomą zepsutą. zgn;Ią, zbyL zanieczyszczo­
ną lub za,pkśn:ałą może mieć szkodliwy wpływ 
na zdrowie krów. a dla krów mlecznych jest to aosolu- 
tnie niedopuszczalne, ponieważ bardzo łatwo może to^ 
wpłynąć na zepsucie mleka. Zepsuta podściółka -awiera 
w sobie mnosTwo różnych rącza;: grzybków i bakterii 
i w czasie leżenia krowy, gdy wyn^ę styka się z taką 
podściółką, bakterie te przedostają się du wymienia a 
przez strzyki rrzy dojeniu przenikają i do mleka Oprócz 
tego zepsuty .podśeiół maże równ eż zaszkodzić Kro­
wom, gdyż jak wiadomo często one jedzą podesłaną 
słomo

Jako podściół — powinno się używać tylko czystą, 
suchą słomę lub suche liście.

Wszystkie krowy muszą być codziennie czyszczo­
ne, gdyż wpływa to bardzo dodatnio na ich zdrowie 

mleczność.
Sierść na końcu ogona powinna być tak krótko ob­

cięta, ażeby ogun nie dotykał do podściolu. Jeżeli w 
okolicy wymienia jest dużo długiej sierści, należy tako­
wą ostrzyc, gdyż zapobiegnie to zbytniemu nagroma­
dzeniu sic brudu, który może bardzo łatwo zanleczysz- 
cić mleko w czasie dojenia. W celu zapobieżenia, ażeby 
krowy miedzy czyszczcn’em a dojeniem nie kładły się, 
należy w tym czasie przeciągnąć linę w poprzek stano­
wiska Dod szyją krowy.

Woda do pojenia powinna być bardzo czy sta. dobra 
i niezazimna

Pudu orze przed oborą — powinno być suche i 
ochronione od wiatru i zimna; krowy nie powinny tu 
grzęznąć w błocie i gnoju.

Przy każdej oborze pcw inna być urządzona izba 
mleczarska, w którejby sie odbywało gatunkowanie, 
cedzenie i tozlewanie ipjcka. Izba mleczarska musi być 
urządzona w ten sposób, ażeby była odd, leloną od obo­
ry ' od mieszkań ludzkich. Per •‘.ma być utrzymywana 
bardzo czysto i nie może być o ad ti dnym pozorem uży­
wana dc żadnego innego celu jak tylko do mleka. Drze- 
cedzanie mleka może się odbywać wyłącznie tylko w 
izbic mleczarskiej. Wszelkie zamiatanie i sprzątanie 
tej izby powinno być uskutecznione pnwnajrmiej na 
godzinę przed ro< lewaniem i cedzen cni .v _nie> mleka. 
Wszystkie przybery do cedzenia muszą być utrzymy­
wane we wzorowej czystości i wyparzane bezpośrednio 
przed samem cedzeniem; konwie szkopki po każdem 
użyciu muszą być czysto wymyte. wyphJkąRfi j wypa­
rzone. Świeżo wydojone mleko pow ono być natych­
miast przeniesione do "zby mleczarskiej i tu zaraz prze- 

. cedzone, a potem odpowiednio ochlod^ot10-
Takie są nieodzowne waruoki przy hygjeniczrem 

prowadzemu obory; przestrzeganie tych zasad n.ewrtp- 
hwie opłaci się bardzo i da meżność postaw.finta danej 
obory na stopie pierwszorzędr ej.

Potrzeba prawdziwej eocyklopjdji rohrezej wogóle n e 
została nawet wówczas zaspokojoną i w.-az z dążeniem do 
rozwoju kultu*y rolnictwa stale wzrastała.

ReJakc'a fachowego czasopisma ..Energia“ i.u-i-ł« powyż­
sze ha uwadze, zainicjowała obecnie wydanie ,,Wielkiej ency­
klopedii Rolniczej“; uzyskawszy przyrzeczenie P‘ ’arcia od 
Wielkopolskiej Izby Rolnicze}, która obejmie protektorat nad 
tem wydawnictwem.

Do Kom'tetu Redakcyjnego zostali zaproszeń nąiwyfr- 
niejąi znawcy z najróżniejszych dziedzin, mających jakąl.ol- 
wiek.styczność z rolnictwem. Są to profesorowie Uniwersy­
tetu, Marzy fachowcy rolnicy-prak'ycy, kierownicy rtacyi dp- 
świadczalnych rolniczych, przedjtawiciele przemysłu rolni­
czego 1 t d.

PoJa:eniy kilka nazwisk osób. zaproszonych do współ­
pracy redakcyjnej: Prof. llnfw. Poznańskiego dziekan
Chrząszcz, prof. Runge, prof. Terlikowski, dyr. St. Lubiński, 
R. Lossow, prof. Szef te!, dyr. dr. Celicbowsk., inż. Dżtama jtd.

Wydanie jest zakrojone na skalo bardzo powa'ncgn dzie­
ła encyklopedycznego na wzór zagranicznych. Będzie ono 
ozdobione mnóciwem rysunków, zawierając przeszło 50.000 
wlerszv w 10 tomach formatu przyjętego dla podobnych wy­
dań.

Cncv' lcuedja ta bezwarunkowo będz e jednen z najpo- 
frzeb .lejsaych wydawnictw 1 powinna zna’ęźć słę na pô’ce u 
każdego postępowego gospodarza, tembard ~j, iż wyjątkowo 
łatwe i korzystne warunki Je] nabycia nożu aleją kałdemn 
rolnikom i bez żadnego wysiłku f.nansowcgo zaopatrzyć s# 
w to dz eło.

Opłacalność nawożenia 
stawów.

(d) Doświadczenia, przeprowadzone w ostatnich la* 
tach, wykazały niezb.cie opłacalność nawożenia sta­
wów zarybionych, oraz usialiły sposoby racjonhiego >ch 
nawożenia. Rezultaty, otrzymane z doświadczeń, były 
następujące :

W stawach zakwaszanych stosować należy wapno. 
Kwasy mineralne, lub organiczne działają szkodliwie 
na przyrost ryb. Jeżeli istnieją wątpliwości, co do sta­
nu kwasowości siawu, należy wodę i ziemie poddać ba­
daniom chemicznymi. (Na Śląsku Wojewódzki Zakład 
badania żywności i przedmiotów użytku w Pszczymc.) 
Wapniowanie uskutecznia się po spuszczeniu wody na 
jesieni stosując wapno palone. Jeżeli dokonywa s'C 
wapniowania na wiosnę, to należy stosować mielony 
kamień wrap;enny. CeL-m radykalnego odkwaszenia 

stawów stosuje się 10 q wapna, a nawet i więce' na 1 
lia.

Doskonałe rezultaty dało również nawożeiuc nawo­
zami fosforowemi, a mianowicie superof.-fatcm. albo 

tomasówka. Dawki na 1 ha wynoszą 2 q. Doświad­
czenia wykazały, że seperiosfat dał przeć ętny przy­
rost S7 kg ryb na hektar, tomasówką 64 kg na hektar- 
Jak dalece opłacalnein jest nawożenie stawów super- 
festatem, wynika z nas^pująccgo obliczenia: wartość 
przyrostu 87 kg po zł. 2,50 = 217 zł. 50 gr., wydatek 
na 2 q superiovíatii przeć. 40 zł., czysty zysk zatem 
wynosi 177 zł. 50 gr. Nawożer c fosforowe, nie zaws;c 
wyzyskane jest w pierwszym roku, a często dobre wy­
niki tego nawożenia uiawnHją się dor ero w »drugim#* 
a. nawet i trzecim roku po odkwaszeińn i ulepszaniu dna 
stawu. Supcriosfat i toniasówka stosuje się nailepld 
w jednej dawce, przed nawodnieniem stawów jesienia 
lub wiosną, bądź też natychmiast po nawodnieniu, roz­
siewając w tym wypadku nawóz z łódki, t>miiąj«ąc przy-' 
tem przestrzenie zarośn'ętc tatarakiem- trzc.ną r f. p. 
Po upływie kilku dni można dc konać obsady sjfswu. 
Częstsze stosowanie dawek po zarybieniu jest wska­
zane.

Bardzo ważnem jest wyniszczenie wystających nad 
wodę tataraków i trzem, przed nawożeniem.

--------xox--------

Nowa odmiana begonji.
Z okazji kursów ogrodniczy ch dla nauczycieli śląs­

kich w Pszczynie natrafiono na nowa odmianę begonji. 
Wychodowaną w ogrodach książęcych zamku pszczyń­
skiego przez kierownika tamtejszych ogrodów, inspek­
tora ogrodnictwa p. Zembola.

Begonja ta. krzyżówka begonji Rex z bcgonją Meta­
li ca. jest wysoka na 40—50 ctm. i rośnie krzaczasto, 
silrre i zdrowo. Wszystkie cechy tej rrm'cj oJmiany zna­
mionują ją jako pierwszorzędną roślinę doniczkową i 
handlową, nadającą sie dobrze i do hodowli w pokojach 
i mieszkaniach.

Begonia ta posiada łodygi grubości ołówka, barwy 
karmlnowo-czerwonej. z s inem owłosieniem, równego 
koloru. Liść kształtem zbliżony do liści begonji Rex, 
długość1 około 12—18 cmt. jest silnie spodem owłosiony 
barwy lśniąco kr rm i nowej. Powierzchnia liścia posiada 
słabsze u włosienie.

Kolor powierzchni 1 ścia jest w młodości jasno-zie- 
lony, z wyraźny.n na 1 emir. szerokim paskiem berwv 
srehrzysto-białej. W silnym kontraście du blaszki liścia 
stoją żyły i żeberko, Iśniąco-karminowe Liść dojrzał' 
posiada powierzchnię cośkolwiek ciemniejszą: pasek 
biały traci swą wyra/L;ość. Natomiast żyłki i żeberka 
liścia mienią się dalej piękną czerwienią. W słone” ze­
stawienie soczystej zieleni i pełnego karminu nadaje ro­
ślinie wdzięk nadzwyczajny.

Kwiat podobny jest kształtem i kolorem do kwiatu 
begonii Metallica;

Begonja ta rozmnaża rię łatwo ze „sztobrów“ i 
p./ez dzielenie starszycl roślin, nie da się leanak 
rozmnażać z liści jak begonia Rex.

Wlaścicielorp Zakładów Ogrodniczych poleca się 
usilnie wzbogacenie doboru roślin handlowych przez 
nową odmianę czy rasę. Porvwa*ąca piękniść rośliny 
wprowadzi ją wk-ótce na rynki kwiatowg. jako urozmai­
cenie wśród roślin handlowych.

Now? begonja Ina otrzjnnać nazwę „Polonia“ lub 
„Księżna Pszczyńska“.

Po sadzonki i dalsze informacje należy się zwracać 
do Zarządu Ogrodow książęcych w Zamku Pszc/' na do 
inspektora ogrodnictwa p. Zembola.

WJ.

i



Nr 77. — 23. I. 27 „POLONIA Sir. 9.

Wiadomości

Z Krakowa.
== Reduty prasy.
Całe miasto żyje pod wrażeniem wielkich 

Pf.zv£oto A'an do Reduty Prasy, która zapo­
wiada sie pod każdym względem jako clou 
kam LWałowego sezonu. Reduta bedzie rendes 
vous wielkiej sztuki, literatury, palestry oraz 
nnansjerv. p0 z: oroszenia można sie leszcze 
*Ełaszad do red. . Czasu“.

3= Ogólny zjazd delegatów miast- 
(tel-w) Ogólny zjazd delegatów miast od­

będzie się w Krakowie dnia 31 stycznia i 1-go 
"dego. Na porządku obrad znajduje sie spra­
wozdanie z działalności zarzadu oraz referat 
0 kwestiach samorządowych w dziedzinie 
Pfawno-politycznej. finansowo-gospodarczej, 
o rozbudowie miast, kwcstji mieszkaniowej* t- D-

Z Poznania.
~~ Projekt nowe] ordynaci! wyborczei 
(tel. k.) W sprawie projektu nowe- ordyna- 
miejskiej w ub. sobotę odbyła się konferen­

cja Przedstawicieli samorządów miejskich z po­
lami sejmowymi. Konferencje zwołał prezy- 

Rataiski jako prezes Związku Miast pol­
skich. Należy zazna-czyć. że już na poprzed- 
niem zebraniu przedstawicieli samorządów 
Podkreślono, Iż projekt nowej ustawy samorzą- 
uowej jest bardzo krzywdzący dla województw
sachodnlch.

== Przeprawianie kawalerii przez wodę 
.(teł. k.) Inż. Bohalyref. który posiada już 
jolka patentowanych wynalazków, odjywa o- 
bccnie próby z nowym przyrządem, służącym 
a° Przeorawiama kawalerii przez wodę. Przy- 
te-,dem tym zainteresowało się Mnisterstwo 
bpraw Wojskowych.

— Za obrazę w druku.
- (tel. k.) Redaktor .Przeglądu Porannego*’ 
Stanisław Żuławski zs obrazo w druku zasa­
dzony został na 14 dni aresztu. „Frjegląd Po­
ranny“ w swoim czasie _umieścił korespon­
dencję z Leszny, w której zniesławił tâmtet- 
szego obywate._ Józefa Góreckiego, który byl 
Osadnic ;ym przeciwnikiem St.aelca.

A. L. Male Kończyce. W sprawie rozdziału 
*hpendjów Karola Miarki należy zwrócić się

Wydziału Oświecenia Publicznego w Kato­
dach. ul. Wojewódzka, b. Szkoła Szafranka. 
r.C. Rybnik. Trzeba się zwrócić wprost do 
'Jdrnośląskiego Banku Handlowego.
, Pronobk Teodor. NIkiszowiec. Wyczerpu­
jących informacyj może udzielić Wydział Rol- 
bictwa Ból r Pa stwowych. obecnie Wydział 
*dministracymv przy Śląskim Urzędzie V\o- 
icwódz im w K itowicach, ul Plebiscytowa 1. 
1
„ J. B. Bogucice. Obecna wartość wynosi 
*7.14 zl.

Ziem., in Katowice. O Se zachodziły prze­
wody. można obecnie zamegać sie o leczenie 
> zaopatrzenie. Raaz.my przeto zwrócić się do 
Główne?- Zarządu Narodowego Związku Pow­
stańców i Byłych Żolrierzy w Katowicach, ui. 
Powstańców 10.

Ceair i estrada.
A Il-gi występ Teiko-Kiwy.
Drugi środowy występ słynnej śpie­

waczki japońskiej urJbył się, jak zgó y 
można było przewidzieć, przy wyprzeda­
nym do najostatniejszego miejsca, teatrze. 
Utalentowaną egzotyczną „Butterfly“ 
przyjmowano owacyjnie: po akcie 1 wrę­
czono jej olbrzymie bukiety kwiatów od 
dyrekcji teatru i od Tow Przyjaciół Tea­
tru. Kurtynę podnoszono kilkanaście
razy. . . , _ . . , .Przedstawienie zaczęto o /-ej i skoń­
czyło kwadrans po dziewiątej, gdyż ar­
tystka musiała śpieszyć się na po.iag, 
odchodzący o 9 min. 45 do Poznama. gdzie 
już na czwartkowe przedst?w;enie (4 z 
rzędu w Poznaniu) rozspi zedUio wszyst­
ka bilety. Na dworcu kaiswickim pu­
bliczność w liczbie około- 300 osób, prze­
ważnie młodzieży zgotowała odjeżdżają­
ce, prinndonnie gorąca owac:ę. Kiedy 
ruszył pociąg rozległy się głośne krzyki: 
_ Do widzenia! Prosimy nie zapominać o 
Katowicach’ Banraj! Primamnna z okna 
odpowiedziała po poi Jcu: — Do wiązu nir ! 
Kochana, dobra Polska! Do widzenia!

A „Sprzedana narzeczona" w Katowicach-
W 'obote. dnia 29 bm. wchodzi na reper­

tuar Teatru Polskiego w Katowicach „Sorze- 
d„na Narzeczona“ opera komiczna Fr. Sme­
tany. na'wybitniejszego z czeskich kompozy­
torów. Czysto narodowa muzyka o motywach 
słowiańskich, niesłychana melodyjność. Łiia- 
ko.nita instrumentach, pogod-ic nie frasobliwe 
tło akcji, charakterystyczne tańce ludowe i 
świetnie zaobserwowane, żywcem wzięte 
z życia typy — stanowią o olbrzymiej war­
tości tego '.ziela. Sama już uwertura jako 
klejnot muzyki klasycznej, wvkonywana bywa 
przez orkiesirv symfoniczne, jako osobny 
punkt programu.

Dlatego też opera ta szybko wyszła po za 
granice ojczyzny kompozytora i dziś znajduje 
sie w repertuarze wszystkich scen opero­
wych-

Niedawno temu wystawiona została w 
Warszawie ze wspoludz’alcm najlepszych ar- 
tvstów czeskich pod kierunkiem dyrektora 
Narodowego Diwadla-

Przygotowana od miesiąca na naszei sce­
nie opera ta otrzyma zupełnie nową oprawę 
sceniczna, a dzięki uprzejmości Czeskiego 
Konsulatu w Katowicach — wspaniałe orygi­
nalne czeskie kostiumy ludowe, ’iad stroną 
muzyczna czuwa wytrawna ręka kierownika 
opery p. M. Zrny, który daje wszelkie gwa­
rancie. że dzieło to w ys:awionc bęazie z na­
leżna nu starannością i pietyzmem. Reżyse­
ruje p. J. Stępniowski. W roli Janka wystąpi 
artvsta operv warszawskiej P. Fr- Bedlewicz-

A Repertuar teatru katowickiego-
Płatek: Po poi. dla młodzieży szkolne] 

„Wieczór Trzech Króli“ Szekspira.
Wiecz-’ ..Księżniczka Ilica“.
Sobota: „Sprzcdrna narzeczona“ opera

Smetany (premjera)-
Niedzlela: niema przedstawienia.
Poniedziałek: nie**ia przedstawienia.
A „Pociąg — widmo** w Wodzisławiu.
W sobotę d.amat katowicki powtarza w 

Wodzisławiu premjerę wtorkow q: „Pociąg —■ 
widmo“.

A „Łaknie" w Bytomiu.
W niedzielę w Bytomiu opera katowicka 

wystawia „Lakme** Delibesa z p- Zamorską 
i Bedlewiczcm w rolach głównych.

A „Pociag-wldmo" w Tam. Górach.
W niedziele w Tarn. Górach dramat kato-

Ze stowarzyszeń.
* Z ruchu Chrześcijan-- iej Demokracji.
W niedzielę dnia 30 stj znia br. odbędą się 

walne zebran i kół miejscowych Polskiego 
Stronnictwa Chrześcijańskiej Demokracji w 
następu, «jcych miejscowościach.

Niaiszo viec: po południu o godz. 2-giej na 
sali p. Fryza. Referent p. Szymański.

Brzezink_: po południu o godz. 4-iej na sali 
p. Lfgenzy. Referent poseł na Se,m Śląski. 
Maclejkowice: po południu o godz. 5-tej na sali 
p. Szczotki. Referent p. Gacek z Katowic.

Wodzisław: przed południem o g >dz. 11,30 
na sali Domu Ludowego. Referent p. Dzierżaw­
ski z Katowic.

Załęże: po południu o çodz. 1 tej na sali p. 
W.smucha. Referent p. Dudkowiak z Katovic.

Siemianowice: po południu o godz. 2-giej 
na sali p. Zadka. Referent pp. jx>seł Sosiński 
i delegat Zarządu Wojewódzkiego.

Chropaczów: Wiec Polskiego Stronnxtwa 
Chrześcijańskiej Demokracji odbędzie się w 
niedziele dnia 30 stycznia br. po południu o go­
dz nie 4-tej na sali p. Szwedta. Referenci pp. 
posel Jan oki : Musiot.

Katowlce-Llgota: Zebranie walne koła miej­
scowego Polskiego Stronnicowa uhrześcijań- 
skie’ Demokracji odbędzie się w n.tdzielę dnia 
30 stycznia br. po południu o godz 3-ciej na 
soli p. Poloka. Refe.ci” przybędzie.

Tarnowskie Góry: Koło miejscowe Polskie­
go Stronnictwa Chrześcijańskiej Demokracji u- 
rządza warne zebranie w nienzielę dnia 30 
stycznia br. po potudmu o godz. 3-c-iej na sali 
p. Kukuwki (restauracja pod G' mbrynem). Re­
ferat wygłosi p. poseł Kempka Prosi się 
wszystkich członków o wzięcie licznego u- 
dziafu.

‘ Zebr ima Związku Hallerczyków.
Walne Zebrania Placówek Związku Haller­

czyków odbędą się:
1. W niedzielę, dnia 30 stycznia 1927 r.

a) w Król. Hucie o godz. 10 przed poł. w Ka- 
tol :ok:m Domu Związkowym przy ul. Wol­
ności;

b) w Pawonki/wie o godz. 18.30 w szkole Ka­
tolickiej (m.es. zebranie);

c) w Rydułtowach o godz. 14 po poł. w sali 
p. Kwiatka.

2. We wtorek, dnia 1 lutego.
a) w Mysłowicach o godz. 17 w lokalu p. 

P.etrz\bv w rynku:
b' w Szarlej’J o godz. 19 30 w sali p. Gląbicy. 

3 \V środę dnia 2 lutego.
a) w Pszc/vnie o Ł >dz. 10.30 przed poi. w 

sali p. Lnserta (mieś. zebranie) (hotel 
Pszczyńsk1).

b) w Tszov ie o gr, Jz. 11 -30 w sal; p. Musiola 
Unies. zeoTanie).

c) w Piekarach Wielkich konstytucyjne ze-
* branie w lokalu p. Knapa o godz. 14 pp 

południu.
* Zjednoczona Żeglaga na Górnej Wiśle 

„Nęptun*. ., , . .
Spółdzielnia z ogr. odpow- w Katów a. :h 

H. zwoluie walne zgromadzanie członków 
Spółdzielni liedziełę. dnia 30 srycznia br- 
o godz. 2(14) na sali p. Machalicy w Bogu- 
cicach-

wicki poWarza premjere wtorkową: „Pociąg-
widmo“. , ..........

A , Pociąg Widmo* w Lublińcu.
W poniedziałek w Lublińcu wystawiona 

bedzie lensacyjna sztuka: „Pociag-W'Jmo*.
A „Pawie Oko“. . .
Dzisiaj premiera rewji „Więcej gazu Jak 

zwykle dwa przedstawienia > 7.15 i 9.15. W 
niedziele o 5,15. 7.15 i 9.15. W środę 2 lutego 
w Dębowie o 8 i pól wieczór w Komecie rewja 
„Więcej gazu**. Bilety od 1 ■ 4.50 w cukierni 
WP. Pietrzaka.

Program radjowy.
na piątek 28 stycznia br.

Warszawa, fala 1015.
15.00— 15.25 Knmunikaty. 16.30—16,45 Ko­

munika] harcerski. 16,45—U.10 0„ozyt e. t. 
„W kościołach meksykańskich“. 17.10—17.35 
Odczyt pt. „Co zdziałała L. O. P. P.“. 17 40— 
18.40 Koncert popołudniowy. 19,30—19,45 Ko­
munikat rolniczy. 20 05 T-ansmisja koncertu z 
Filharmonii Warszawskiej.
Wrocław 322,6 m.

16.30—18.00 Koncert popołudniowy
Pragi «8,9 P „

11.00 Produkcje muzyczne. 12.15 Koncert. 
15.30 Koncert 19.15 Audycia z teatru Narodo­
wego w Brno.
Londyn. 361,4 m.

13.1.0— 14.00 Koncert. 15.45 Koncert. 16.4o 
Glay Thomas (baryt >n). 18.C' Koncert orkie­
stry. 18.45 Koncert ork. z Westfield (c. d.) 
Lipsk. 365,8 m.

12.00 Koncert popołudniowy. 16.3u— >R00 
Koncert.
Madryt L 373 11

14.00— 15230 Koncert orkiestry.
Madryt II. 375 m.

18.00 Koncert orkiestry. 19.00—19.30 Koncert 
orkiestry.
Stuttgart. 379.7 m-

16.15 Koncert popołudniowy.
Hamburg 394.7 m.
Frankfurt n/M. 4 Í8.6 m.

20.15 „Maria Magdalena”.
Berlin. 483^ m.

17 00—18.00 Koncert 22^0—24,30 Muzyka 
taneczna. Ork. Kei n-bach‘a.
Bruksela. 508.5 m.

2030 Koncert galowy. 21,00 Kromka aktu­
alna.
Wiedeń. 517.2 m. ‘

11.00 Koncert przedpołudniowy. 16.1s. Kon­
cert jzopołudniowy.
Monachium 535.7 m. ,

16.00 Konoert rad'o-orkiestry. 18,45 Branms, 
R, Trunk: pieśni.
Lozanna. 850 m- _

20.05 Koncert. 21.20 Retransmisja z Berna. 
Daventrv 1,600 m.

11.00 Kwartet z D iventry. 12.30 Recital na 
organ ich. 13.00—14.00 Retransmisja z Lo.idy- 
nu. 15.20 Retransmisja z Londynu. 21.15 Re­
transmisja z Londynu. 2-3.00—24.00 Muzyka ta­
neczna.

dziś naleszcze zadajcie korzystny ~h ofert 
v=7ysłkie fabrykaty od firmy

E. Offenbacher
475 Berlin-Waldmannslust.

* Towarzystwo Wiośl. Pływ. i Łyżwiar­
skie „Mewa“ w Śwlctochłi wicach

urządza w niedzielę dnia 30-go stycznia br. 
o godzinie 16-ej Walnę zebranie, na sali 
p. Frommere przy ulicy DIug!ej Nr. 55.

Zarzad.
* Tow- śpiewu Im. ks. Damrotha

urządzą w dniu 30 bm. o godzinie 7-mej i pól 
wieczorem w auli Szkoły Mniejszości IV pię­
tro przy ul- Szkolnej w Katowicach Wieczór 
Kolend. na który zaprasza wszystkich miłoś­
ników pieśni. W programie pieśni Flasza. Nie­
wiadomskiego i Raczyńskiego, Osobnych za­
proszeń nie wysyła się- Bilety wstępu po ce­
nie 1 zl. i po 50 gr- można nabyć przy wejściu 
do auli. Zarząd*

KONJAKI
V. 5. O. P.

Jubileuszowy — Rés. Spéciale
Winiak Médicinal — Winiaki mieszane^__________________________________

PRZEMYSŁOWE WINKELHAUSEN, TOW. AKC. STAROGARD - POMORZE . ZAŁ* 40^6.

WÓDKI - LIKIE3Y
Stołowa — Starka — Żytniówka 

Banan — Morelówka 
Grand Cardinal — Cordial Médoc

ZAKŁADY
Bff 856

W sobotę, dnia 29 stycznia br. o godzinie 12 
południe będę sprzcuawał w przechowalni 

Idu powiatowego w Katowicach, ul. Mikołowska

1 KT,HE U piSOBiO JÛf
1 yh inne nemy

iblicznie, najwięcej' dajreemu za gotówkę.
Jfístuúa,

0 485 * komornik sądowy w Katowicach.

Od
KINO SiAMWiR
Katowice, Mochans*w»htejlo 1

atku. dn.a 28. stycznia '
COZ.OSSECIPIiaiowlce, i J. 3. Plafu.

1927.
KINO PALAST
Katowice, ul. nialęchte4o.

Nadzwyczaj pikantna komedja małżeńska:

Poili É tóK ÖLBDi 1
W głównej rob:

JITarja Corda -Reżyser: Aleksander Corda.
Prócz lego irnmorystvcznf nndproirom. »

iko osobna władka l
icee Krcliów CKarlesfona. _

Nasza orkiestra wystąpi ze specjalnym świetnym V 
programem - Bilety wolne me wazm

Film olbrzymi I

^ZGhlcństwo
Dramat awanturniczy w 14 aktach.

W głównej roli: Tftłlion fUls,
II. film:

lapad na ołiręf puzzfnuiy
Sensacyjny film w 6 aktach.

r niedzielę, 3U stycznia 0 "ooz 11 przedpot
W eífcťc nr ici slabie *e Dla. d.eu.

Kolosalny film współczesny najnowszej twór­
czości himowcj ze współudziałem

JCittß J>amita
powabnej 1 uroczej artystki wiedeńskiej, znanej 

z filmu „Zabawka Paryska" w filmie

Złoty motylek
Wielki dramat erotyczny 

z wspaniałemi scenami baru.

Nasza wy sprzedaż inwentarzowa rozpoczyna się dziś dnia 28. bm.
Do sprzedaży przeznaczyliśmy większą ilość: pi

serwisów stołowych, serwisów do kawy, szklanek do wina, kryształy oraz towary mosiężne. 13) fy .
^ » rlna podał towarów skórzanych« a mianowicie: kufry, torby podróżne, torebki damskie i artykuły podróżne.

Teraz ceny znacznie zniionel Prosimy oglądać nasze okna wystawowe! Teraz ceny znacznie znlione I

KURT fVOSSOBERû & Co. / BflOW (Beufhen Ï)
7UlHo obole kawiarni Jusczuk. Kaiser ťran* Josel Platz. Krem. 471

415

707
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Czy pozwolimy zmonopolizować
elektryfikację Polski?

Od d?użs/ego czasu toczą się rokowa­
nia między Rządem polsKim a spółka s- 
merykańską ..American Eur>pean Utili­

ties Corp.“ w sprawie oddania spółce tej 
monopolistycznej koncesji na elektryfika­
cję znacznej części Polski obejmującej ca­
ły obszar między Karpatami ą Wisła pod 
Warszawą, w tern zaś okręgi przemysło­
we łódzki, częstochowski, bielsko-bialski, 
era z całe zagłębie węglowe. Zadaniem iej 
spółki byłoby zaopatrywać zakłady prze­
mysłowe oraz miasta całego powyższego 
obszaru w dostateczną ilość taniej energji 
ileKitrycznej, uzyskiwanej w pierwszym 
rzędzie przez wykorzystanie siły wodaej. 
Fncrgja ta miałaby przy pomocy s.eci 
przewodów elektrycznych o wyrokiem na­
pięciu być rozdzielana na cały objęty kon­
cesją obfzar.

C.pinja publiczna na sprawę udzielenia 
tej koncesji nie zwróęiła żadnej prawię u- 
wagi, a orasa zbyła ją kilkoma ogólniko­
we mi frazesarn. o korzyściach, jakie wy­
nikają dla Polski z przyciągnięcia więk­
szych kapitałów amerykańskich z wyzy- 
sxanfa naszych sił wodnych, z możności 
dostarczenia narzvm miasjom i zakładom 
przemy iłowym taniej energji elektrycznej 
i widziJa już w wyobraźni wyrastające, 
jak grzyby po deszczu, nowe gałęzie prze­
mysłu i nowe wielkie zakłady przemysło­
we. W rzeczywistości sprawa nie przed­
stawia się bynajmnipi tak różowo i wart" 
s!ę nad nu bardzo poważnie zastanowić, 
gdyż korzyści z udzielenia tej monopoli­
styczne; koncesji są conajmniej wątpliwe, 
a natomiast szkody pewna

Jest chyba rzeczą aż nadto dobrze zna­
ną. że każdy monopol połączony jest z 
dużei*i niebezpieczeństwami zarówno dla 
gospodarstwa krajowego, jak i dia kon- 
sumeji t rywatnej. Mamy tego najlepsze 
przykłady na naszych \non golach pań­
stwowych. które w każdej dz edzinic przy 
niosły nam obniżenie poziomu produkcji, 
v, y sofcie ceny produktów monopolowych, 
a wszędzie tam, gdzie mon"pc'e już w 
czasie istnienia państwa polskiego wyru­
gowały przemysł prywaliny. znaczny upa­
dek produkcji w danej gałęzi przemysłu. 
Jeżeli jednak można jeszcze lub trzeba 
pogodzć się z monopolem państwowym 
zwłaszcza tam. gdzie dotyczy on artyku­
łów' do pewnego stopnia zbytkownych, iak 
tytoń lub spirytus, choć jest rzeczą eo­
na imniei wątpliwą, czy dochody państwo­
we z monopolów są wyższe, niż z odpo­
wiedniego opodatkowania przemysłu pry­
watnego tej samej gałęzi, to już absolut­
nie zaprotestować trzeba przeciw zasadzie 
zi Monopolizowania jakiejś gałęzi produkcji 
tam. gdzie idzie o artykuł ogólnej użytecz­
ności, jak o energie elektryczną, a zwła­
szcza wówczas, gdy monopol ten ma 
przejść w ręce kapitału prywatnego i to 
w douatkn obcokrajowego. Wszak już 
sama forma monopolu zawiera w sobie 
impi cite swobodę dyktowania cen, a nie 
ulega żadnej wątpliwości, że koncesjonar­
iusze, którzy — rzecz prosta — dążyć 
muszą w pierwszym rzędzie do amorty­
zacji jak największego oprocentowania 
włożonych nzez przedsiębtorstwo kapi­
tałów, będą się starali utrzymać ceny na 
taKim poziomie któryby im jak naj szybszą 
amortyzację i jak najwyżs/e oprocento­
wanie zapewniał.

Gdybyśmy nawet przypuścili, że pań­
stwo zapewni sobie pewien wpływ na po­
litykę cen koncesjonariusza 1 nie pozwoli 
mu ciągnąć zbyt wielkich zysków z posia­
danej koncesii. to iednak i państwo nie 
może przeciwstawić się konieczności a- 
mortyzow^ma włożonego kapitału 1 osią­
gnięcia pewnego godziwego zysku. I tu 
oh azuje się, że inwestycje muszą być tak 
olbrzymie, a wyzyskanie ich przez długi 
czas stosunkowo tak nieznaczne, że ce­
lem zapewnienia koniecznej amortyzacji i 
choćby tylko njm;malnefto oprocentowa­
nia, ceny dostarczanej energii musiałyby 
być hardzo wysok’t V.r myśl warunków 
kor : =ji> o ile one dotąd sa zu arc, mieliby

koncesjonariusze w pierwszym rzędzie 
przystąpić do elektro i kacji ckręgu ra­
domskiego ze względu na znajdujące się 
w tym okręgu zakłady przemysłu wojen­
nego i to przez budowę wielkiej centrali 
okręgowej, następme wykupić wsTvs:kie 
istniejące certrale okręgowe zakładowe 
w zachodniej Małopolsce. b. Kcngr :sówce 
i ua Śląsku, a równocześnie, co jest naj­
ważniejszym warunkiem koncesji, przy­
stąpić do budowy olbrzymiej tlektrowni 
wodnej na Dunaiu, która z czasem miałaby 
przy pomocy rozgałęzionej po całym kra­
ju sieci o Wysokiem napięciu zaopatrywać 
w energię elektryczną cały teren konce­
syjny. Przed otrzymaniem koncesji mie- 
l!by się koncesjonariusze zobowiązać do 
inwestowania w rozbudowę sieci elektrycz 
nej na terenie koncesyjrym kapitału w 
wysokości około 20 milionów dolarów. W 
rzeczywistości kapitał ten nie wystar­

czyłby bynajmniej na przeprowadzenie 
wszystkich wymienionych v yżej inwe- 

stycyj, gdvt samo wykupno takich n. p. 
Górnośląskich Zakładów Elektrycznych w 
Chorzowie, wymagałoby wedle obecnej 
ich szacunkowej waTtosci kwoiy około 40 
miijonów fr. zł., t. j. bi sko p łowy całego 
kapitału inwestycyjnego. A wszak oprócz 
tych największych w Polsce zakładów e- 
lekirycznycn mamy jeszcze cały szereg 
innych central okręgowych, mamy cały 
szereg elektrowni zakładowych na kopal­
niach i w rozmaitych zakładach przemy­
słowych, a wreszcie dochodzi do tego bu­
dowa niesłychanie kosztownej plbrzymiej 
centrali elektrycznej na Dunajcu i budowa 
sieci elektrycznej o Wysokiem napięciu na 
całym terenie koncesyjnym, które to in­
westycję pochłonęłyby same bez wykup- 
na istniejących już central elektrycznych 
cały preliminowany kapitał inwestycyj­
ny. Do wykonania zatem całego powyż­
szego planu inwestycyjnego potrzeba ka­
pitałów' znacznie u iekszych, niż te. które 
przewidują warunki koncesii. a dla pokrv- 
cia kosztów’ amortyzacji i oprocentowania 
łych kapitałów nie mieliby konct-sjonąr- 
jusze właściwie żadnych innych dochodów 
niż te„ które mają istniejące już obecnie 
centrale. Nema bowiem żadnych prawdę 
widoków, by w najbliższych latach zapo­
trzebowanie energ.il elektrycznej na tere­
nie koncesyjnym njogło wzrosnąć w du­
żym stopniu skutkiem rozbudowy wielkiej 
sieci elektrycznej, a tycli parę fabryczek i 
miasteczek, które obecnie z energji elek­
trycznej nie korzystają, a włączyłyby 
się do nowowybudowanej sieci, na znacz­
ne zwiększenie zużycia prądu a tern sa­
mem i dochodów bynajmniej nie wpłynie. 
Celem więc pokryc:a kosztów amor'yza- 
c‘ i oprocentowania inwestowanych kapi­
tałów nie pozostałoby koncesjonariuszom 
nic innego, jak tylko podwyższyć znacz­
nie obecne ceny prądu tak. iż w ostatecz­
nym n /ultacie cała na wielką skalę za­

krojona keja elektryfkcji Polski przynio­
słaby wszystkim dotychczasowym < l- 

biorcom zamiast potanienia, iedynie tylko 
znaczne podrożenie cen zużywanej przez 
nich energii elektrycznej a tern samem po­
drożenie obecnych kosztów produkcji.

Jako argument za udzieleń,em spółce 
amerykańskiej tej koncesji monopolistycz­
nej przytacza się okoliczność, że spółka 
miałaby przystąpić natychmiast do budo­
wy elektrowni w okręgu radomskim, pra­
cującej na węglu, skutkiem czego zwięk­
szyłoby się zużycie mirlu węglowego, któ 
rego zbyt natrafia obecnie na tak dużo 
trudności. Argument ten jednakże po­
siada tylko bardzo względną wartość, 
gdyż w okręgu radorr.sk.m oprócz paru 
fabryk o charakterze przemysłu wojen­
nego n ema żadnych większych zakładów 
przemysłowych, a zużyc!e prądu dla c- 
świetlenia kilku czy kilkunastu miasteczek 
jest stosunkowo tak nieznaczne, że zapo­
trzebowań ’e miału dla tej elektrowni 
absolutnie nie odpowie oczekiwaniom. 
Z chwilą zaś ukończenia budowy 
elektrowni na Dunajcu, która jest 
jednym z głównych warunków przyznania 
monopolu, zapotrzebowanie miału dla e- 
lektryfikacii dalszych okręgów nie ucho­
dziłoby zupełnie w rachubę, a z czasem 
wobec zwinięcia poszczególnych central 
okręgowych ustałoby zupełnię.

Dla kwestji przyszłych cen etiergji e- 
lektrycznej przy tej gospodarce monopo­
lowej miarodajną jest jeszcze i ta oko­
liczność, że okolice, w których energia e- 
lektryczna wytwarzana być może przy 
pomocy siły wodnej, leżą daleko od tych 
okolic, w których istnieje najw:ększe zu­
życie prądu, a że przewody dla przesy­
łania prądu o Wysokiem napięciu na 
znaczne odległości są bardzo drogie, więc 
niewątpliwie i z tego względu ceny prą­
du z blisko położonych zakładów elek­
trycznych muszą być z natury rzeczy bez 
porównania tańsze, niż z odległych za­
kładów, chućoy nawet pracujących silą 
wodną.

Tak więc z jakiejkolwiek strony na 
sprawo patrzymy, musimy, zwłaszcza 
prz- mesłyelianie powolnym rozwoju go- 
r.oodarczyro naszego kraju i matem na 
dhig e jeszcze lata apotrgebowaniu ener- 
S. I elektrycznej w- przemyśle, z przyzna­
nia jakiejkolwiek spółce takiej monopol5- 
stycznej koncesji spodziewać się jedynie 
podrożenia obecnych cen prądu i Dogor- 
szenia obecnych warunków gospodarki e- 
lektryczuei. W każdym razie ewe .tualne 
pr yznamę takiej koncesji monopolistycz­
nej nie powinno absolutnie naruszyć do­
brze nabytych praw istniejących już czy 
to okręgowych czy zakładowych central 
elektrycznych i nie powinno dopuszczać 
ani wywłaszczenia istniejących central ani 
przymusu pobierania energji z central mo­
nopolowych względnie przymusu odda­
wani i tym centralom zbędnej nadwyżki e- 
nergii ani wreszcie przyznawać koncesjo­
nariuszom monopclfwym żadnych przy- 
wilejów na terenie istniejących j’uż obecnie 
zakładów elektrycznych. Tylko z tern 
zastrzeżeniem, które uchroniłoby obec­

nych odbiorepw energji elektrycznej ód 
podwyżki cen energji i ud pogorszenia o- 
beimych warunków dostawy prądu, mo- 
żnaby — jakkolwiek z dużemi wątpliwo­
ściami — zgodzić się na przyznanie spół­
ce amerykańsk ej zamierzonej monopoli­
stycznej koncesji. Dr. L. F.

BANK POISKI ODDZIAŁ W KATOWICACH 
płacił dnia 27 stycznia br. za:

Doi. amerykańskie 
F. angielskie 
Fr. szwajcarskie 
Fr. francuskie 
Fr. belgijskie 
Lary włoskie 
FI hol ende rstac 
Korony czeskie 
Korony szwedzkie 
Korony duńskfe 
Korony norweskie 
S. austriackie 
Mk. niemieckie 
Doi. kanadyjskie 
Gnid. gdańskie 
1 gram słota 
1 gram srebra 
1 gram złota w zlocie 
1 Mk. niem. w złocie 
Poćyczl.a dolarowa

Czeki Waluty
8.95 8-92 8 91

4-3.17 43 38
173.02 172.27
.35-35 35.28
24.88 24.83
38.40 38.32

357.75 357,03
26.57 36.52

>38.») 238.32
238.40 287.92
.'28 jü *28.04
12Ó.46 126 21
317.10 211.68

8,95 8.91
17.3.01 172.56

5.95
-.152
1.73
2-13
8.96

GIEŁDY PIENIENIE ŻNE.
Warszawa 27 1. (wT. k.j Dolar Stanów 

Ziec...oczonyc.i 8.94. Nic oo mocniejsze dewizy 
na Włochy. Obrót ogółem około ł"0.000 dola­
rów. Zapotrzebowanie pokrył Bank Polski. * 
frah m udziałem banków prywatnych. Duaf 
g ‘tówkow 8.94 i pół. Rubel złoty bez obrotu, 
żądano 4.72. chciano płacić 4.70. 100 złotych w 
zlocie 171.08. Z pożyczek państwowych moc­
niejsza 10 proc. kolejowa, przv braku mate/ja- 
łu 5 proc. konworsyjna i 6 proc. dolarowa słab­
sze. Listy zastawne mocnieisze, zwłaszcza li­
sty ziemskie. Obligacje m. W: rszawy bez ru­
chu Akcje mocniejsze, szczególnie Interesowa­
no sie akcjami Banku Polskiego, które osiąg­
nęły Piv—97.

Warszawa, 27 1. OPAT.) Papiery pań­
stwom- a. 5 proc. pożyczka konwers. 47.00 do 
48.00, 8 pioc. pożyczka konwers. 97.00. ró­
życzka dolarowa 79,00—78.50, pożyczka kole­
jowa 94.00.

Warszawa, 27 I (PAT.) Akcje. B.uik 
Dytk. 12 00, Bank Handl. 4,10—4.05, Bank Pol­
ski 95.00—97.00. Bank Zachód. 1.85. Bank So. 
Zarób. 7.75. Bani, Z*ed.. Ziem Poskich 1.50 
Bank P.zem. Lwów 0.14. Kijewski 0,26.

B e r 1: n, 27 1. (PAT.) Dewizy wschodnie- 
\Vypiatj na Warszawę 16.91 -47 17. na Ka o- | 
V"te 47.03 - 47.27. na Poznań 46-93—- 
47,17. na Bukareszt 2.26—2.28, na Rygę 81 do 
81.40, na Kowno 41.545—41 755, złoty 46,81 do 
41.2t

GIEI DY TOWAROWE 
ZBii/E.

Be-lin, 27 1. (PAT.) Giełda zbożowa.
Pczeni^a 267—271. żyto 253- -256, jęcmneh 217 
do 245, zimowy pastewny 194—207. owies 188 
do 200. kukurud’a loco Berlin 190—192 mąka 
pszenna 35.50—38, mąka żytnia 35.25—37.25.

MET 21 Ł
Londyn, 27 1. (PAT.) Giełda metalowa. 

Miedź Standard gotówka 54 i trzy czwarte do 
o4 i Ł;ed..i ósmych, 3 mieś. 55 i trzy ósme do 
55 i pół. elektz alkowa 62 i ’edna czwarta do 
52 i pół.

Odpowiedzialny redaktor: 
Staulalnw Notai Kato dc*.

gOTOWłHM «P*HWIZ s dnia 27 1. IW2* T;
DEWIZY

Warszawą
Katowice
Gdańsl
Berlin
Belgjs
Bukareszt
Budapeszt
Holandja
Kopenhago
Londyn
Nowy-lork
Paryż
Praga
ttzym
jzwajcarja
Stockholm
Wiedeń

g-" 
(Z-6

Parytet
w zł.

9Vj
9'«
6>/s

6
t'l2
6
7

3 V,

b
6
7

3Va
4>/s
7*/s

113
123.45

100
100

105.01
208.31
138.88
25.23

5.18
100

105.01 
100 
100

138.8c
105.01

Noto w. 
za

•*1 Ustalone one? Bank

100 tf. 
100 zł. 

:00Qd.;d i 
1 R.JVL 

100 tr. o.
100 L 

lCiu.000 L «
100 ?a. h. 
luO k. d.

1 Ł 
i

100 fr. fr. 
1110 i- etui.

JOJ L 
I00ir.szw. 
IďJk.szw. 
100 szyi. 

Slaslt -

■ UłarszaslB

Strtnit (ono

125.00

360 20

43.69 
8.93" 

33 69 
20. >9 
3á.95 

173.43

124.40

358.40

43.47 
8 95 

35.41 
26.57 
3o 75 
172.62

KatOIDl
cacti
«•>

Banone dr Sllrslf

DdiAikn Brrllnlc bondynlc Iłowym
lorko

raryic Pradzt Znrychn UtiBúnln

— 43.50 ___ 5730
—* — —

2047*/« _ 123.05
58.76 34.88>/j 13 Ml 351 */« 7220— — 13 70 2.80
73 82 ?775 — 9G75

168 70 I2.13W1» 39.96'/a 10.12»/, 207.60
i 12 59 18-20*/, 26.65 13J.40

20.494 — 4.85 *« 122.96 23.20
4.225 4.85'A 6 — 25 35Va 5.19'ft
16.68 12293 3.94*« — 20 50
12.516 163.75 ___ — 15.37
13.22 112 56 4.30*« 109.50 2235 *

51.30 25.19*« 1°.25'« 488P,
> 12.75 18.17*« 2069'« 676*/, 138.60
59 60 34 40 — 7315

•) Î tona orotentor-a Pedersl Reserve B mk

Polonia jest największem, najfepszem i nsjtańszem
pismem polsk'em na Śląsku.

Obfity maferjał informacyjny.
2 pc Miesięcznie około 400 stron druku, 50C

Kosztuje tylko 3 zł. miesięcznie.
CJI.


